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ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZE! 


ROK II (V) 


Burza protestów 


po zamordowaniu Poparigosa 
przez zbrodniarzy ateńskich 


WARSZAWA (PAP) Ple- 
num KCZZ powzięgło w:dniu 
22.2 br. następująca uchwa 
lę, piętnującą morderców: ge 
nerainego sekretarza Gret- 
kiej Konfederacji Pracy 
Mitsosa Papzrigasa. 

„Komisja Ceniralna Zw. 
Zawodowych w Polsce, 
wstrząśnięta do głębi wiada 
mością o bestialskim zamor- 
dawaniu przez ateńskich o- 
prawców więzłennych niet- 
giętego bojownika o prawa 
greckiej klasy robotniczej, 
generalnego sekretarza Gre- 
wijej Konfederacji Pracy — 
Mitsośa Paparigasa, pietnu- 
je z oburzeniem tę nową 
zbrodnię reżirnu faszysłow- 
skiego, startowiącego  hań- 
bę Europy. 


* LJ * 


Paryż (PAP) Powszech 
na Konfederacja Pracy o 
głosiła komunikat, w któ- 
rym wyraża stanowczy 
protest przeciwko zbrod- 
niom dokonywanym 
przez reakcyjny rząd a- 
teński "na  demokratach 
greckich. 

Konfederacja piętnuje 
morderstwo na przywód- 
cy greckich związków za 
wodówych Paparigasa i 
dómaga śię uniemożliwie- 
nia podobnych prze- 
stępstw w przyszłości. 


* * * 


Bukareszt (PAP). Ru- 
muńska Konfederacja, Pra 
cy wystosowała do Świa- 
tówej -Federacji Związ- 
ków Zawodowych depe- 
szę, w której domaga się 
utworzenia komisji mie- 
dzynarodowej, w celu zba 
dania okoliczności zamor- 
dowania przez rząd ateń- 
ski. przywódcy greckich 
związków zawodowych — 
Paparigasa, 
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Świat składa hold 


bohaterskiej Armii Wyzwolicielce 


Imponujące uroczystości 
w 31-ą rocznicę powstania Armii Radzieckiej 


ność, niepodległość i swe ©- 
siągnięcia, 

Następnie pod pomnikiem 
żołnierzy radzieckich złożono 
wieńce. 


BUŁGARIA 

W teatrze sofijskim „Repu- 
blika“ odbyła się uroczysta 
axademia, poświęcona 31 rocz 
nicy Armii Radzieckiej. 

W akademii wzięli udział 
członkowie Komitetu Central- 
nego Bułgarskiej Partii Ko= 
munistycznej, Frontu Patrio- 
tycznego. ministrowie. Człon- 
kowie prezydium i Zgroma- 
dzenia Narodowego 

ALBANIA 

Z okazji 31 rocznicy powsta 

nia Armii Radzieckiej . przed 


Delilaćca czołgów ma Placu Czerwonym w Moskwie 


MOSKWA. — W dniu 23 lu] W licznych koncertach dla 
tego masy pracujace stolicy| Armii wzięli udział najwybii- 
ZSRR uroczyście Święciły 31|niejsi muzycy i śpiewacy. gmachem Wowarzyaiwa Łącz- 
rocznicę radzieckich sil zbroj Tysiące ludzi zwiedziło | TOŚCI Kulturalnej z ZSRR od 
nych, Centralne Muzeum Armii Raj*)'3 Sie uroczystość odsłonię- 

Uroczyste zebrania odbyły dzieckiej | Muzeum Rewolu- cią „pomnika Generalissimusa 
się w fabrykach i zakładach | cji. Stalina, dłuta rzeźbiarza al- 
przemysłowych, w urzędach | SE E E wre bańskiego Lazara Nikoly: 
instytucjach, ną Uniwersyte= |, „growienia dla Generalissi- JAPONIA 
cie Moskiewskim, oraz w in-|musa Stalina. MOSKWA (PAP). — Jak do 
nych wyższych zakładach na- Piso Czerwant nosi agencja Tass, z iniciaty- 


oraz cen- 


Anglo-amorykański obóz awanturników wojennych w pa= 
nicznym strachu przed wielką ofensywą pokoju Związku 
Radzieckicgo i krajów demokracji ludowej. 

PEPUNENCECOW CHI UL: ELEKEKY DAWAC NANA 1 KAEA A 


Min. Skrzeszewski na czele delegacji 
naukowców i pedagogów polskich 


serdecznie witany w Moskwie 


Moskwa (PAP). 24 bm. pr zybył do Moskwy na czele 
grupy nenkowców i pedagogów polskich minister Oświaty 
dr. Stanisław Skrzeszewski. 

Wraz z min. Skrzeszewskim przybył 
w Moskwie Marian Naszkowski. 


ambasador R. P. 


Delegacja naukowców i pe- 
dągogów polskich na czele z 
ministrem Skrzeszewskim pod 
czas swego pobytu w Związ- 
ku Radzieckim zaznajomi Się 


Gości przybyłych ż Warsza- 
wy na Dworcu Białoruskim 
w Moskwie serdecznie powita 
li: wieeminister szkolnictwa 
wyższego ZSRR A. Topczijew, 


ukowych. zły, |WY Towarzystwa  Przyjaźnij ': fne R zə zdobyczami oświaty w 

Wszystkie teatry Moskwy eagai ulice zy tod seter Japońsko-Radzieckiej w To-| Wiceminister Oświaty RFSRR ZSRR. zwiedzi szkoły i wyż- 
dałw w tym dniu przedstawie opi gó ska Pp TAs Moskwy. | Kio odbyła się uroczysta aka-| A. Terentiew, przewodniczą- sze uczelnie Moskwy, obwodu 
nia dłą żołnierzy i oficerów |5'4€) mieszka *" |demia, poświęcona 31 rocznicyjcy Komitetu Słowiańskiego moskiewskiego, oraz Lenin- 


O godzinie 20-ej miasto z0- 
stało oświetłone tysiącami róż 


Armii Radzieckiej. 
nobarwnych rakiet, rozległy 
się salwy dział. 


Terror w- Hiszpanii ale ddat 


śień z Hiszpami, rząd frankisto| Floty Kadzieckiej dwudzie- 

wski wzmaga represje przeciw- stu salwami armatniml. 

ko elementom postępowyt. A epokę ag haj 
W Ocana: zostal skazany na| Sztiemienko wydał przyjęcie 

karę Śmierci przywódca  ruchujz okazji 31 rocznicy Armii i 

zawodowego — Jose Satuo. Floty Radzieckiej. 


W „Madrycie, Barcelonie i Wa WĘGRY 


lencji policja frankistowska prze Naród węgierski „obchodził 
prowadza masowe łapanki-w is- A 31 rocznicę Armii 
kalach publicznych, zatrzymując Masy pracujące stolicy Wę- 
„podejrzanych“. gier zebrały się w dniu 23 lu- 
tego u pomnika żołnierzy ra- 


powstania Armii Radzieckiej, 


Do obecnych przemówił za- 
stępca generalnego sekreta- 
rza Węgierskiej Partii Pra- 
cujących Marosan, który 0- 
świadczył, że naród węgierski 
ze szczególną wdzięcznością 


WASZYNGTON (PAP) — Jak 
już” krótko donosiliśmy, przywód 
ca amerykańskiej Partii Postępo 

ze < twej Wallace wystąpił przed ko- 
kieruje swój wzrok do Zwiaz 


ku Radzieckiego i jego Armii, Tisią spraw zagranicznych lzby 
gdyż zawdzięcza mu swą wol- Reprezentantów Kongresu USA. 


ZSRR gen. Gundorow i inni, | gradu. 


Waliace przekłada konkretny plan 


normalizacji stosiinków międzynarodowych 


zrzec stę baz wojskowych w in 
nych krajach, należących dò 
ONZ. 

4) Należy dążyć do powszech 
nego rozbrojenia m. in. celem 
uwolnienia gospodarki świato- 
wej z ciężarów zbrojeniowych. 

5) W ramach ONZ powinna 
powstać specjalna instytucja, zaj 
mująca się zagadnieniami odhu- 
dowy i rozwoju gospodarczego 
krajów całego świata. 

Zadaniem tej instytucji ma 
być również dopomożenie w od- 
budowie Europy i zlikwidowanie 
wszelkich barier gospodarczych 
tstniejących pomiędzy „Zacho- 
dem“ a „Wschodem* oraz przyj 
ście z pomocą innym kontynen* 
tom, 

Zdaniem Wallace'a, len 5-io 
punktowy program może siać 
się podsławą bezpośrednich roz- 
mów pomiędzy USA a Związ- 
kiem Radzieckim, 

Wallace podkreślił, że przed- 
nłada własny program na skułęk 


W czasie dyskusji nad rowy 
mi kredytami z tytułu planu Ma 
shalla Wallace wypowiedział się 
przeciwko tym kredytom, przęd 
kładając opracowany przez. sie- 
bie plan normalizacji stosunków 
międzynarodowych 1 utrwalenia 
świałowego pokoju. 

Plan Walłace'a składa się z na 
stępujących 5-u punktów: 

t) Na mocy międzynarodowe 
go układu mają powstać Zjedno 
czone Niemcy, które nie będą ni 
gdy arsenałem zbrojeniowym; 
lecz staną się czynnikiem poko- 
jowym w. Europie, 

2) Międzynarodowy układ po- 
winien zobowiązać państwa do 
niewtrącania się w wewnętrzne 
sprawy innych narodów, 

3) Stany Zjednoczone 


winny 


Gzang-Kai-Szek chce odciąć od Świata 


swoją ostatnią »twierdzę« — Formozę 
N. JORK (Pap) Korespondencji Kierownik tej administracji | idąć 


niepowodzenia planu Marshalla. 


Audience w Belwederze 


Warszawa (PAP) — Dnia 24 
bm. Prezydent RP przyjął w 
Belwederze nowomianowanega 
ambasadora RP w Pradze Leo- 
narda RBorkowicza, 


się łam grupa specjalistów 
amerykańskich z dziedziny od- 
budowy wsi i elektryfikacji 


|prasy amerykańskiej donoszą z|Roger Lapham, odwiedził oslal 
wyspy Formoza, że ma onajnio Formożę, a wkrótce 
być za kilka dni odcięta od ca 
łego Światła pod pretekstem 
„spisu ludności''. 


ma 


Po oświadczeniu Mzurice Thorez 


akademii w Warszawie — marszałek 


Żymierski, marszałek 


Rokosso wski i gen,” Spychalski 


Prezydium uroczystej akademij w Loci 


is 


Następnie wjazd na wyspę bę 
dzie bardzo ograniczony, 

Wedlug korespondentów, For 
moża stała się ośrodkiem chiń- 
skiej armii nacjonalistycznej. 

Przywiezjono lam zapasy zło 
ta chińskiego Banku Centralne 
go. 

W ciągu ostatnich miesięcy 
na Formozę przybyło ponad 300 
tysięcy uchodźców z Chin, co 
wywołało silne niezadowolenie 
| miejscowej ludności. 

W jednym z obozów wojsko- 
vych na Formozie gen.. Sun- 
iJen szkoli na wzór amery- 
ański 30 tysięcy żołnierzy. 

Poza tym Formoza słaje się 

zą dla marynarki i lofniciwa 
tuomintangu. 

Administracja planu Marshal 

w Chinach również za 
pawala się Formożą. 


niere 


wściekłość w obozie awanturników wojennych 


Paryż (PAP) — W drugim 


dniu obrad Kamitetu Centralne 
go Francuskiej Partii Komani- 
stycznej Maurice Thorez wy- 
glosił przemówienie, w którym 
oświadczył m. ins 

„Komisja spraw  zagranicz- 
nych Zgromadzenia Narodowe- 


go postawiła pytanie, czy 
zatrzymać — posiadany 
mnie mandat? 


mam 
przeze 


Zapowiedziana- debata 
nam wyrazić to, ca myślimy o 
naszych obowiązkach w spra- 
wie pokoju. 


pozwoli 


Siły pokoju są w stanie ode- 


i A pokojowi oraz wskazuje jaki 
przeć podżegaczy wojennych, |; i ; RE, 
ARER AE J »|jest obowiazek I je- h M d 
jeżeli będą wspólnie działały. żeli mimo apen wysiłków 7 Try una to jo t 
Ale podżegacze wa jenni nie | podżegacze wojenni przystąpią 
zygnują Sami ze swych pla-|de wprowódzonia w życie swai naisto dei 
now 


sich planów, 


W tymże samym dniu Preży 
dent RP przyjął na audiencjach 


Należy oczekiwać, że wzmoc| sprawozdawczych: posła RP w 
nią swoje wysiłki, Sztokholmie — Czesława Bo- 
Jest rzeczą naturalną, że na-|browskiego ora: posła RP w 
sza wczorajsza deklaracja wy-| Heisinkach — Jana Wasilewskie- 
wolała wściekłość wśród tych, | go. 
którzy szukają awantury. anen e 
„Grupki uprzywilejowane, wro] Warszawa (PAP) — Dnia 24 
gie socjalizmowi,  poświęcając| bm. premier Józef  Cyrankie- 


interesy narodowe, pragną 

wciągnąć nasz kraj w awantu- 

ry antyradzieckie. 
Zjednoczone 


wicz przyjął w Prezydium Ra- 
dy Ministrów nowomianowane- 
go ambasadora RP w Czecho: 
czo odłamy słowacji Leonarda Borkowicza. 
amerykańskiej występują 
ciwxo naszej deklaracji. 

Deklaracja ta uświadamia ma 
som niebezpieczeństwo, grożącę 


partii 
prze- 
UMOWA 


Dziś w numerze 


“AAHUA AUA; UON NLN 


war Je ye o "w 


` Marszałek Konstanty Rokossowski 
zwiedził stolicę Polski 


d 


służba Polsce“ — spełnia swe wielkie zadania 


(Wywiad z komendantem głównym SP płk. Edwardem Braniewskim) 


zk i — i a. z 6 k. Na dzień 25|ku Radzieckiego (Konstanty Ro 
Wykonanie wielkich za-”wielkie, rozniosła te wieści|dzieży „SP“. W roku bież. pro pwd 3 ech ela „Siro zwiikwi w OT 


dań, które Polska Ludowa pòļwraz z prawdą o Polsce Lu- jektujemy wprowadzenie od- 
stawiła nam do zrealizowania|dowej, do najdalszych zakąt-| znaki sprawności fizycznej, o 


— mówi na wstępie płk. Bra- 
niewski — wymagało zbudo- 
wania sprawnie działającej or 
ganizacji i poważnego umaso 
wienia szeregów Przysposobie 
nia Wojskowego i Przysposo- 
bienia  Rolniczo-Wojskowego, 
na których bazie powstała 
„Służba Polsce". Jednocześnie 
musieliśmy organizować bry- 
gady, które powinny były 
rozpocząć swe prace dwa mie 
siące po powołaniu organiza- 
cji „SP“ przez Sejm Rzeczy- 
pospolitej. Zadania te zostały 
wykonane. Wyszkoliliśmy 8- 
mio tysięczną kadrę instrukto 
rów, Organizacja nasza dotar 
ła do najdalszych zakątków 
kraju. Obecnie mamy już po- 
nad 25 tys. hufców. Liczba 
młodzieży w „SP“ wzrosła 


trzykrotnie i wynost dzisiaj 


1.100 tys, w tym ponad 500 
tys. młodzieży wiejskiej. 

— Jak przedstawiają się wy 
niki prace podjętych w roku 
ubiegłym przez brygady „SP“? 

— Brygady zdały egzamin. 
Osiągnęły one nadspodziewa- 
nie wysoką wydajność pracy, 
która w III turnusie w nie- 
sprzyjających warunkach at- 
mosferycznych wynosiła 180 
procent dla wszystkich bry- 
gad. Według niepełnych obli- 
czeń, brygady  zaoszczędziły 
w r. 1948 ponad pół miliarda 


złotych. 


Nie mniejsze znaczenie mia 
łą wielka praca ideowo-wy* 
chowawcza i kulturalno-cówia 
towa, dokonana w brygadach, 
szczególnie wśród młodzieży 
wiejskiej, z najbardziej odda- 
lonych zakątków kraju, Wie- 
lu z nich po raz pierwszy w 
życiu zetknęło się z filmem, 
teatrem, radiem i gazetą, 

W brygadach „SP“ nastąpi- 
ło poważne zbliżenie młodzie 
ży wsi i miast, wykuwała się 
wokół wspólnej sprawy odbu 
dowy kraju prawdziwą jed- 
ność i braterstwo młodego po 
kolenia. Młodzież, która nie- 
rzadko pierwszy raz ujrzała, 
że w Polsce dzieją się rzeczy 


ków Kraju. W pracy dla kra- 
ju wzrastała Świadomość 
współodpowiedzialności mło- 
dzieży za losy państwa, wzra- 
stał jej patriotyzm, jej przy- 
wiązanie do ustroju Polski Lu 
dowej. 

W brygadach krajowych i 
zagranicznych, hufcach i obo 
zach społecznych,  zacieśniła 
się więź przyjażni polskiej 
młodzieży z postępową mło- 
dzieżą świata, walczącą o po- 
kój, wolność i prawo do ra- 
dosnego życia, Wzrosła i za- 
cieśniła się przyjaźń z mło- 
dzieżą radziecką 1 zaprzyjaź- 
nionych krajów demokracji 
ludowej. 

Dużym osiągnięciem „SP“ 
było zlikwidowanie analfabe- 
tyzmu wśród kilku tysięcy 
młodzieży. W chwili obecnej 
nakład pism organizacji sięga 
120 tys. Spośród junaków 
„SP“ wyrosło kilkadziesiąt ty 
sięcy aktywistów, którzy obec 
nie znajdują się w szeregach 
ZMP — czołowej organizacji 
ideowo-wychowawczej mło- 
dzieży. 

Wyszkoliliśmy ok. 7 tysięcy 
młodzieży, w tym 300 trakto- 
rzystów, którzy już pracują 
w państwowych majątkach 
rolnych. Od stycznia br. czyn 
ne jest liceum budowlane, któ 
te szkoli techników i maj- 
strów budowlanych. Szkole- 
nie zawodowe obejmie w ro- 
ku bież. półtora razy więcej 
młodzieży. Planujemy m. in. 
przeszkolenie 6 tys. traktorzy- 
stów, kierowców 1 mechani- 
ków dla potrzeb wst. 

— Na jakim poziomie po- 
stawiono sport i wychowanie 
fizyczne? 

— Wychowanie fizyczne ma 
u nas masowy charakter. W 
marszach jesiennych - wzięło 
udział ponad 340 tys. juna- 
ków i junaczek. Wielkim suk 
cesem są przeprowadzone po 
raz pierwszy w Polsce maso- 
we zawody strzeleckie, które 
objęły ponad 200 tys. mło- 


którą będą się ubiegać wszy= 
scy junacy i junaczki. 

Do 22 lipca br. — oświad- 
cza w zakończeniu płk. Bra- 
niewski — „Służba Polsce“ 


liczyć będzie 1.600 tys. juna= | tys. młodzieży. 


cznicę istnienia Organizacji, [stwie Marszałka 
zorganizować wjła Żyrmierskiego 
hufeach 2 miliony junaków i| Warszawy St. 
Muzeum Narodowe w Warsza-| W- 
wie. 


planujemy 


junaczek. W roku bież. po- 
większy się dwukrotnie liczba 
brygad, które obejmą ok. 12 


Listu z Czechosłowacji 


„Po lutym zaczęliśmy rokić porządek” 


(Od specjalnego korespondenta „Głosu'”') 


Praga, w lutym. 
Pierwsze wrażenie w Pra. 
dze: na ulicach widać dziś 
mniej ludzi, niż przed rokiem. 


Faktyczny stan potwierdza 
pierwsze wrażenia: w tym ro- 
ku więcej ludzi znajduje się 
przy pracy, 


Jedną z czołowych pozycji 
polutowego bilansu Czechosło- 
wacji jest zniesienie fałszywej 


zasady „równego startu dla 
wszystkich'* — zarówno dla 
„udarników:*, przodowników 


pracy, którzy ofiarnym wysił. 
kiem przyczynili się do wyko 
nania z nadwyżką Planu Dwu. 
letniego, jak dla „szmelina. 
rzy''*, czarnorynkowców, spe- 
kuląntów, którzy usiłują sabo 
tować Plan Pięcioletni. 

W polutowej Czechosłowacji 
zaczyna obowiązywać w całej 
rozciągłości zasada, sformuło- 
wana na ostatnim plenum Ko- 
mitetu Centralnego Komunisty 
cznej Partii Czechosłowacji: 
„każdemu według pracy i za- 
Rug‘. 

Jednym z ostatnich posunięć 
w realizowaniu tej zasady jest 
wprowadzenie w życie nowego 
pystemu zaopatrywania ludnoś. 
ci w tekstylia i obuwie. Do. 


„łychczas 


kupony na odzież i 
buty, tzw. „szetynki'”, otrzy 
mywali jednakowo wszyscy: 
spekulanci czarnego rynku i 
ukrywający zboże wiejscy bo- 
gacze, oraz ciężko pracujący 
górniey i włókniarze. „Obecnie 
powiedział tow. Klement 
Gottwald — przechodzimy na 
system przydziałów zróżniczko. 
wanych, 

Dawać będziemy w pierw- 
szym rzędzie tym, którzy pra- 
cują* E 

Od 6.ge stycznia kariki na 
tekstylia i obuwie otrzymują 
jedynie ludzie pracy i ich ro- 
dziny, mało — i średniorolni 
chłopi, którzy wykonali plan 
kontyngentów i zasiewów, stu. 
denci (o ile wykażą się oipo- 
wiednimi postępemi w nauce), 
artyści zorganizowani w SWO- 
ich związkach zawodowych. 
Kartek odzieżowych zostały po 
zbawione elementy kapitalisty 
czne, 

Jednocześnie wprowadzono, 
po raz pierwszy od wyzwolenia, 
yolny kandel na produkty prze 
mysłowe. Tzw. „sklepy czerwo- 
ae sprzedają nadal, jak było 
dotychezas, na. kartki, W tzw. 
„sklępach niebieskich'* można 


Radziecka delegacja związkową 


w drodze 

Moskwa. Radziecka delega- 

cja związkowa  wyjschałą z 

Moskwy. do Polski na -zjazd 

Centralnego Związku  Zawodo- 
wego Metalowców. 


Brygady kobiece wyjeżdżają na wieś 


Odpowiednio kierowanie pras 
cą kobiet na wsi ma obeczie 
eżczególne znaczenie ze wzglę- 
du na zadania, postawione 
przez Partio i Rząd w realiza- 
cji akcji „H'**, Znaczenie u- 
działu kobiet w akcji „H** jest 
tym większe, że kobieta jest 
częstokroć głównym producen- 
tem i hodowcą. "Toteż przed 
naszym aktywem partyjnym 
stoi zadanie nawiązania ścisłe. 
go kontaktu z kobietę wiej. 
akg, zadanie podnoszenia pozio 
mu uświadomienia społecznego 
1 nakreślania konkretnych za. 
dań chętnyn: do pracy członki. 
niom kół gospodyń B. Ch, i 
innych organizacji. 

Garnącym się do działalności 
społecznej na wsi i w groma. 
dach, lecz nie posiadającym od 
powiedniego przygotowanią po- 
litycznego i organizacyjnego 


kobietom, ze zbyt słabą poma| kobiecym 


ki partyjne. Stan ten jest, w 
dużej mierze winą aktywu po- 
wiatowego i gminnego, który 
zamyka się często w powiecie 
lub gminie, nie docierając do 
gromad, Powoduję to oderwa- 
nie od dołowych ogniw akty 
wn kobiecego i utrudnia — 
rzecz jasną — wysunięcie no 
wych działaczek kobiecych spo- 
śród licznie wzrastających na 
wsi kół gospodyń wiejskich, 

Aby temu stanowi zaradzić 
Kierownictwo FZPR woj. ślą. 
sko-dąbrowskiezo postanowiło 
zorganizować brygady kobiece, 
da których wchodzić będę dzia 
łaczki (PZPR, Ligi Kobiet, 
Związkn Zawodowego  Górni. 
ków, Związku Zaw, Metalowa 
ców i innych. 

Brygady te pozwolą na na- 
wiązanie ścisłego kontaktu mię 
dzy działaczkami miejskimi a 
uktywem wiejskim. 


wraz z ekipami technicznymi 
robotników zakładów, hut i ko 
pain, które objęły patronat 
nad wiejskóńmi ośrodkami nia 
szynowymi. Praca brygad ko- 
kiecych polegać będzie przede 
wszystkim na prowadzeniu sze- 
rokiej akcji  nopularyzacyjnej 
zagadnień, związanych z hodo. 
wla trzody chlownej, Brygady 
kobieca będą wnikały w po:rze 
by wsi na wszystkich odcin- 
kach życia, starając się udzie. 
lać pomocy w rozwią niu 
trudności prawnych, oświato- 
wych, sanitarnych i innych. 
Brygady spełniać będą poważ. 
nę pracę  społeczno.polityczną 
przez wzbudzanie zainteresowa 
nia kobiet wiejskich dla pracy 
społecznej i podniesienia Świa- 
domości twórczego udziału w 
kudowie Polski Ludowej. Przy- 
czynią się one również io 
stworzenia nowych kadr dzia- 
łaczek wiejskich. 


do Polski 


W skład delegacji wchodzą 
przewodniczący Komitetu Cen- 
tralnego Związku Zawodowega 
Robotników Przemysłu Budowy 
Maszyn Rolniczych, W. Carjew 
jako kierownik delegacji, 
przewodniczący komitetu fa- 
brycznego zakładów moskiew- 
skich „Sierp i Miot“, A. Łopu- 
chow, hutnik Nowokramator- 
skich Zakładów imienia Stalina 
— M. Frołow i kierownik la- 
boratorium mechanicznego Sta- 
lingradzkiej Fabryki Trakto- 
row — J. Wróblewski. 


W godzinach porannych dnia 
23 lutego br. Marszałek Związ 


Polski Micha- 
i Prezydenta 
Tołwińskiego, 


Obaj Marszałkowie i Prezy- 


dent Warszawy udali się na- 


dziś kupować bez kartek, ale 
po cenach znacznie wyższych, 
aby spekulantom nie kalkvlo= 
wało się podbijać ich na czar. 
nym rynku. „Statnismelins'*, 
państwowy czarny rynek — pie 
nią się spekulanci, którzy na- 
gle znaleźli w państwie zabój. 
czego konkurenta. Z tą wszak. 
że różnicą, że dochody z wyż 
szych een wolnorynkowych nie 
hędą więcej płynąć do kieszeni 
prywatnych spekulantów, lecz 
do kasy państwa, które zużyje 
je dla dobra ludzi pracy. To na 
we posunięcie zmierza do dal. 
szego ograniczenia elanentów 
kapitelistycznych w handlu i 
do wzmocnienia sektoru socjali 
stycznego. |. 

— Po lutym 1948 roku zaczę 
liśmy robić porządek! Z takini 
powiedzeniem spotykałem się 
w każdej niemal rozmowie z 
ludźmi pracy. 

Rezultaty widać na każdym 
kroku; w życiu prywatnym i w 
sia]; smiac), = 
przemysł upaństwowiony w 95 
proc. (w porównaniu s 65 proc, 
w roku ubiegłym), reforma rol. 
na doprowadzona do końca, sta 
ły wzrost przydziałów żywnoś. 
ciowych dla klasy robotniczej, 
świadczy o tym fakt, że na 
zamku  Hradczańskim siedzi 
prezydent — komunista, żę pre 
mierem jest tow, Zanotocky, że 
decydującą większość w parla. 
mencie, w rządzie, w związ. 
kach zawodowych mają. ko. 
muniści, uosabiający klasę To- 
botniczą, która zwyciężyła w 
pamiętnych dniach lutowych w 
1948 roku. 

We wszystkich sferach Ind. 
ności pogłębia się świadomość, 
że to, eo pewie Partia Komuni- 
styczna, będzie dotrzymane, W 
dzisiejszej Czechosłowacji naj. 
popularniejszym powiedzeniem 
jest: „czego nikt nie potrafi — 
komunista potrafi**, 

Bronisław Wiernik 
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Rząd fński zawisł na włosku 

Gabinet Fagerholma niedysponuje większością 
w sejmie fińskim 

Helsinki (PAP) — Podczas|do.97. Wówczas zarządzono lo 


środowe j wieczornej 


nad poli 


debaty j sowanie 
yką rolną rząd Fager-|na tę lub inną stronę i losowa- 


dla przechylenia szali 


hokna znalazł się w niezmier-|nie wypadło niepomyślnie dla 
nie krytycznej sytuacji. W pier | rządu. Zwolennicy rządu Fager 


wszym głosowaniu nad wotum | hołma zgłosili 
zaufania wynik — jak doniosło| jeszcze raz i 


votum zaufania 


dopiero wtedy 


radio w Helsinkach — był na-|rząd uzyskał wymaganą konsty 


stępujący: 
dem i 96 przeciwko 
Wynik ten okazał się 


97 głosów za rzą-|tucyjnie 
rządawi. | załedwie 

jednak|drugi wniosek o votum zaufa- 
nieścisły i ponowne obliczemie|nia uchwalono 97 głosami 


minimalną większość 
2-ch głosów, 


gdyż | klubu 


stępnie do Muzeum Wojska 
Polskiego, przed którym r" 
szałka Rokossowskiego powitał 
generał Mieczysław Wągrowski. 

Marszełek Rokossowski udał 
się następnie na objazd stolicy, 
Dłużej zatrzymał się na trasie 


Z kolei trasa objazdu wiodła 
przez Żolibórz, gdzie Marszałek 
Rokossowski oglądał nowe osie 
dla robotnicze, oraz przez tere- 
ny b. ghetta, gdzie zatrzymał 
się przed pomnikiem Bohaterów 
Ghetta. 

MARSZAŁEK ROKOSSOWSKI 
OPUŚCIŁ WARSZAW 

Marszałek Związku Radziec- 
kiego Konstanty Rokossowski 
oraż generałowie Kotow, Litwi- 
now i Pidorenko opuścili w go 
dzinach wieczornych, dnia 23 
bm. Warszawę, udając się do 
Legnicy. 


Chłopi polscy 
, zwiedzają 
ukrańskię kałchozy 


Delegacja chłopów polskich 
zwiedziła kołchoz imienia Ki- 
rowa w rejonie wierchnie= 
chortickirag obwodu zaporo- 
skiego. 5 

Poprzedniego dnia  delega- 
cja obejrzała najciekawsze 
zabytki miasta  Dniepropie- 
trowska. 

Członkowie kołchozu  ser-- 
decznie powitali gości. Naj- 
starsi kołchoźmicy według sta 
rego obyczaju rosyjskiego pe 
dali gościom chleb i sól, Prze- 
wodniczący kołchozu I. Fili- 
pienko opowiedział o powo- 
jennej odbudowie kołchozu i 
o jego sukcesach gospodar- 
czych, 

Uwagę gości przykuły wiel 
kie zasieki, pełne wyhodowa=,, 
nego w kołchozie ryżu, sło- 
neczników i pszenicy. nt 

Goście byli również w cha- 
tach kołchoźników oraz na lek 
cjach w szkole średniej. Wśród 
byłych wychowanków tej szko 
ły jest 4 generałów, wielu ofi 
cerów Armii Radzieckiej, a= 
gronomów, nauczycieli, arty 
stów-plastyków. 

Członek delegacji polskiej, 
Rataj, w imieniu wszystkich 
delegatów podziękował ser- 
decznie kołchoźnikom za przy 
jęcie. Oświadczył om, że dele- 
gaci przyjechał na Ukrainę. 
nie jako turyści, lecz jako 
przyjaciele bratniego narodu 
ukraińskiego. Przyjechał po 
to, aby nauczyć się budować 


rym odbył się koncert, urzą- 


prze|dzony staraniem miejscowego 


cą i opieką przychodzą działacz| Będą one wyruszać ną wieś 


głosów wykazało stosunek 97|ciwko 95. 


koła amatorskiego,* 


Z Z O 


W. Ażaiew 


EE M WY, M 


Daleko od Moskwy 


W dużej sali po elipsie poruszyła się taśma — nieskoń- 
czony łańcuch związanych ze sobą, biegnących po szy- 
nach wagoników. Przyglądając się, Tierochow szybka 
podszedł do tablicy rozdzielczej prosząc Baturina ażeby 
dalej oprowadzał gości. 

Przy wejściu szykowano składane formy dla odlewu 
min. Zebrane części form przesuwały się wzdłuż taśmy 
w kierunku kopułowego pieca. 

Wysoki człowiek w błękitnych okularach, przeciął ło- 
mem glinianą przegródkę, rozrzażony metal zaczął się 
lać wzdłuż koryta, dookoła którego powstała czerwona 
łuna Dwaj giserzy z uwagą trzymali czerpak, który 
się napełniał metalem. Metal z pierwszego czerpaka wy- 
lali, a z drugim pobiegli do kolejnej formy i zaczęli ją 
napełniać Z końcowej części formy wyleciał błękitny 
płomień. Potem napełnili drugą formę, resztki ognistej 
cieczy wylali na ziemię i wrócili, ażeby zmienić drugą 
parę giserów 

— Bierzcie mniej metalu — mniej metalu — niepo- 
trzebnie się tak dużo wylewa — krzyknął do nich Ba- 
turim. 

Goście szli za taśmą obserwując pracę. Robotnicy 
zdejmowali górną część formy. Obnażał się korpus ma- 
linowezo koloru. Jeden z robotników wbrawnym ruchem 
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wybijał go z formy na ręczny wózek. Na ręcznym wóz- 
ku te rozżarzone odlewy były przewożone do wibratora 
i ustawiane na imadłe obrabiarki. Metalowy stworzeń 
wibratora drobnymi uderzeniami opukiwał korpus, póki 
z niego nie wysypała się cała już niepotrzebna ziemia 
formiarska. Pocisk wewnątrz pusty, był już zgrubsza 
gotowy. Zbliżyli się do tablicy rozdzielczej gdzie stał 
Tierochow. ' 


— Proszę uprzedzić wszystkich robotników — powie-- 
dział oddając zarządzenie naczelnikowi cechu, że ja 
przypiesząm ruch taśmy. — Zauważył Załkinda i kiw- 
nął mu głową. Dowodzę im, że należy taśmę puścić 
szybciej. Oni jednakże oponują i mówią, że powstaną 
braki, dlatego że ludzie nie zdążą. Jednakże i teraz jest 
dużo braków. Dlatego, że piece hutnicze przelewają się, 
lepiej będzie odrazu zastosować taki ruch taśmy, przy 
którym piece nie będą mogły jej wyprzedzić. Ludzie 
odrazu przywykną do szybkiego tempa, także nie trze- 
ba ich będzi potem jeszcze raz uczyć. Załkind popchnął 
Aleksego wskazując mu Tierochowa. W oczach młode- 
go dyrektora odbijał się blask metalu, twarz jego pro- 
mmieniała energią i mocną wolą. Po przyśpieszeniu ru- 
chu taśmowego szybko zaczął przyglądać się pracy i za- 
mieniał z robotnikami krótkie repliki. Przy jściu 
z odlewni wszyscy się zatrzymali. Baturin pożegnał się 
z gośćmi, gdyż musiał wrócić do pieców. Załkind za- 
trzymał jego rękę w swojej i powiedział: jak będziecie 
pisać do synów oddajcie im ukłony, ja ich przyjmowa- 
łem do partii. Zdrowia zaś swojego Iwanie Iwanowiczu 
należy pilnować. Dyrektor ma racie. potrzeba nam du 


żo zdrowia, gdyż wypadnie wojować jeszcze bardzo dłu- 


go. 

Obok stołu” brakarza Tierochow zatrzymał 
gości. Chudziutka kobieta, z zadatrym nosem z wysił- 
kiem trzymając w ręce ciężki korpus miny sprzeczała 
się z wysokim mężczyzną w mumdurze Czerwono- 
armisty, ` 

„— Twoje pretensje przynoszą nam szkody, psują 
nam naszą normę, powiedz mi gdzie ty widzisz tutaj 
wyżłobienia? Ja ciebie dobrze znam, ty pa prostu 
chcesz abyśmy w dniu 7 listopada nie wykonali planu. 
Nadwyrężając się podniosła metalowy odlew aż do 
twarzy starszego. Ten spokojnie odprowadził ją na 
Soit i m S a 

— Ja nie ty pragnę ażeby fabryka wyko- 
nała plan, ale przyjrzyj się lepiej i ty zobaczysz wgł 
bienie, Zrozum — że tymi minami trzeba będzie stone 
lać, gory wbijać gwożdzie. 

— To jest mąż z żoną. Ona est kontrolerem, on 
brakarzem. ; = 

— Wspaniałe połączenie! — uśmiechał się Tierochow 
sprzeczają się co chwilę i wciąż proszą ażeby ich toz- 
dzielić w czasie pracy. 

Kontrolerka na widok dyrektora 
ciężki odlew i podbiegła do niego. 

— Towarzyszu dyrektorze, Iwanie Korniłowiczu, kie- 
dyż to się skończy nareszcie. Przez niego straciłam 
nerwy. Proszę mnie stąd przenieść na inne miejsce 
gdyż nie mogę go więcej na oczy ogladać! 


4 a m. 


rzuciła na ziemię 


EA a A GG GE 


: niej 
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Rok wielkich przemian w Czechosłowacji 


Zzwyelęstwo demokracji cze 
chosłowackiej nad reakcją w 
lutym 1948 r. było przełomo- 
wym momentem w dziejach 
odrodzonej republiki, W wy- 
niku rozbicia reakcji nastąpi- 
ły w Czechosłowacji, w ciągu 
ostatniego roku, zmiany poli- 
tyczne i gospodarcze, które 
utrwaliły władzę ludu i pod- 
niosły dobrobyt mas pracują- 
cych Czechosłowacji. 

Pokrzyżowanie reakcyjnego 
spisku 1 oczyszczenie szere- 
gów czeskiej socjaldemolksra- 
cji od elementów prawico- 
wych przyśpieszyły proces zje 
dnoczenia ruchu robotniczego 
w jednej marksistowsko-leni- 
nowskiej partii, która stanęła 
na czele całego ludu pracują- 
cego w jego marszu do socja- 
lizīnu 


21 marca, zgodnie z wolą 
ludu, wyrażoną w lutym, we- 
szła w życie nowa ustawa o 
przeprowadzeniu radykalnej 
reformy rolnej, ustalającą gór 
ną granicę posiadania ziemi 
do 50 ha. Do tego czasu w 
Czechosłowacji istniała wiel- 
ka własność ziemska, która 
skupiała w swym posiadaniu 
15 miliona ha ziemi. Ziemia 
ta przeszła na własność bez- 
rolnych i małorolnych chło- 
pów. 

Zrealizowana została rów- 
nież w szerokim zasięgu na- 
cjonalizącja przemysłu, który 
do wypadków lutowych był 
w wielkiej mierze opanowany 
przez elementy kapitalistycz- 
ne. Obecnie 95 procent prze- 
mysłu czechosłowackiego na- 
leży do państwa, W ręku pry 
watnym pozostały tylko mniej 
sze przedsiębiorstwa, zatrud- 
niające poniżej 50 robotni- 
ków. Upaństwowiony został 
również handel zagraniczny i 
hurtowy. 

Przyjęta została ustawa o 
reformie ubezpieczeń społecz- 
nych, gwaranfująca wszyst- 
kim ludziom pracy ubezpie- 
czenie 6d chorób i na starość. 
Upaństwowiono uzdrowiska. 
zakłady lecznicze, instytucje: 
NE e, teatry, kina i ra- 

0, 

W- kwietniu wprowadzona 
została reforma szkolnietwa, 
zapewniająca jednolite wy- 
Kształcenie dla dzieci ludu 
pracującego. Młodzież robot- 
niczo-chłopska otrzymała moż 
liwości osiągnięcia wyższego 
wykształcenia. : 


Sukcesy wyborcze 
kemunistów francuskich 
Paryż (PAP) — W uzupeł- 
niających wyborach samorządo 
wych w'*departamencie Oise ko 
müniści odnieśli znaczne sukce 
sy. W mieście Mongeville zwy 
ciężył kandydat komunistyczny, 
zdobywając 80 procent głosów. 
W Rochy-Conde do rady miej- 
skiej wszedł przedstawiciel par 
tii komunistycznej, Liczba gło- 
sów, oddanych na partię komu- 
nistyczną, wzrosła w stosunku 
do 1947 roku o 40 procent. 


9 maja Zgromadzenie Naro 
dowe zatwierdziło konstytu- 
cję, opartą na prawdziwych, 
demokratycznych zasadach, 
gwarantującą obywatelom 
prawo do pracy, do sprawie- 
dliwej zapłaty za pracę, do 
PA, wypoczynku 

Wybory do Zgromadzenia 
Narodowego, które- odbyły 
się 30-go maja, były wielkim 
zwycięstwem Frontu Narodo- 
wego, przede wszystkim zaś 
Partii Komunistycznej, prze- 
wodniczki mas robotniczych. 
19 procent miejsc w parla- 
mencie uzyskała Partia Ko- 
munistyczna, jej przywódca 
zaś Klement Gottwald został 
wybrany na prezydenta re- 
publiki. Na czele nowego rzą- 
du stanął premier—Zapotocky. 

W dziedzinie gospodarczej 
naród czechosłowacki ma do 
zanotowania znaczne sukcesy 
na przestrzeni minionego TO- 
ku. Realizacja planu dwulet- 
niego, która w okresie przed- 
lutowym 'napotykała na po- 
ważne trudności ze strony re- 
akcji, została pomyślnie za- 


kończona. Niektóre gałęzie 
przemysłu znacznie przęekro- 
czyły plan. Przemysł prze- 
kroczył o 10 procent poziom 
produkcji przedwojennej, zni- 
szczenia zostały odbudowane, 
a poziom życiowy mas pracu- 
jących znacznie się poprawił. 

Plan dwuletni stworzył pod 
stawy dla następnego etapu 
gospodarki planowej. Zgroma 
dzenie Narodowe uchwaliło 
plan pięcioletni, plan szero- 
kiego rozwoju gospodarki na- 
rodowej,  kładący podwali- 
ny pod gospodarkę socjali- 
styczną. Nowy plan pięciolet- 


ni przewiduje dwukrotny 
wzrost dochodu narodowego 
w porównaniu z okresem 
rzedwojennym, szczególną 


zaś wagę przykłada do roz- 
woju przemysłu, który pod 
koniec 1953 roku osiągnie 
wzrost produkcji o 57 proc. 

Dla przemysłu ciężkiego bu 
dowy maszyn, chemicznego i 
budowlanego, płan przewidu- 
je jeszcze wyższe cyfry wzro= 
stu produkcji. 


Rolnictwo zostanie zaopa- 


|trzone obficie w nawozy sztu- 


INasz korespondent łabryczny pisze 


| Współpraca wsi z miastem | 


W związku z akcją wymiany 
kulturalnej między wsią i mia- 
stem została zwołana w OKZZ 
w dn. 15 bm. konferencja przed 
stawicielek Wydziałów Kobie- 
cych przy Miejskim i Wojewódz 
kim Komitecie PZPR, Zarządów 
Ligi Kobiet oraz referentek posz 
czególnych Związków , Zawodo- 
wych. Na konferencji tej omó- 
wiono formy współpracy, która 
zostanie zapoczątkowana w dniu 
Święta Kobiet. Akcja ta ma na 
celu zbliżenie wsi i miasta, za- 
interesowanie robotniczych ze- 
społów kobiecych pracą na wsi 
i pomoc z ich strony na odcin- 
ku kulturalno-oświatowym przez 
organizowanie imprez artystycz 
nych oraz oddziaływanie poli- 
tyczno-społeczne. 


Pierwszą formą tej współpracy 
będą wyjazdy kobiecych robotni 
czych zespołów świetlicowych do 
gmin i wsi celem obsłużenia 
zebrań i akademii organizowa- 
nych w terenie w dniu Święta 
Kobiet i naodwrót KORE 
nie przez gminy wiejskie grup 
chłopek nA: Akademie i uroczy” 
stości organizowane w miastach 
i w- ośrodkach fabrycznych. 

Drugi etap tej współpracy bę 
dzie obejmował stałą opiekę ze 
strony dobrze zorganizowanych 
zespołów robotnic nad poszcze- 
gólnymi wsiami. W pierwszym 
rzędzie opieka ła obejmie wsie 
samopomocowe, a następnie naj 
uboższe wsie naszego wojewódz 
twa. W dalszym planie akcji 
przewidziana jest, również po- 
moc w pracach wiosennych i let 
nich gospodyniom wiejskim oraz 
umożliwienie im zwiedzania w 
miastach żłobków, przedszkoli 
itp. instytucji. 


Całością akcji kierować będą 
Związki Zawodowe we współpra 
cy z partiami polityczaymi, Ligą 
Kobiet i Związkiem Samopomo 
cy. Chłopskiej. 

Na tejże konferencji ustałono 
również, jakim powiatem, jaki 
oddział Związku się zajmie. A 
więc Zwiazek Włókniarzy, Od- 
dzieł I-szy weźmie pod swoją 
opiekę pow. opoczyński, Oddział 
Il-gi — pow. łowicki, Oddzial 
I-ci — pow. łódzki, PZPB- 
Pabianice — pow. łaski, PFSJ- 
Tomaszów pow. rawsks- 
maz. Związek Filmowców 
pow. radomszczański, Centrala 
Tekstylns — pow. ‘kutnowski, 
Związek  Konfekcyjny — pow. 


piotrkowski, Związek Metalow- 
ców -— pow. skierniewicki, 
Związek Spożywców — pow. 


konecki, Związek Chemiczny — 
pow. wieluński i PZPB Ozor- 
ków — pow. łęczycki. 
Korespondent 
„Głosu Robotniczego“ 
L. Królikowska 


Co robi organizacja partyjna przy CZPP | 


W pierwszych dniach stycz- 
nia, niedługo po Kongresie Zje 
dnoczeniowym organizacja par- 
tyjna przy Centralnym  Zarzą- 


dzie Przemysłu  Papierniczego 
wybrała nową egaekutywę, któ- 
ra opracowała kalendarzowy 


plan pracy organizacji. 

Choć nasza organizacja obej- 
muje tylko pracowników Cen- 
tralnego Zarządu niemniej jed- 
nak pozostajemy w kontakcie 
z organizacjami  partyjnymi w 
terenie tj, w fabrykach podlega 


czne, maszyny i traktory, dzię 
ki czemu produkcja ma się 
podnieść 0 20 proc. Liczba 
traktorów zwiększy się dwu- 
krotnie i wyniesie w roku 
1953 — 45.000. Wzrośnie znacz 
nie zdolność usługowa tran= 
sportu, zwiększy się obrót to- 
warowy między wsią i mia- 
stem, co usprawni zaopatrze- 
nie ludności w artykuły prze 
mysłowe oraz żywność. 

Plan pięcioletni przyczyni 
się znacznie do wzrostu do- 
brobytu czechosłowackiego 
świata pracy. Klasa robotni- 
eza Czechosłowacji widzi w 
planie gwarancję dalszego po 
stępu i wzrostu dobrobytu. 
Dlatego dokłada wszelkich sił 
do jego realizacji, inicjując 
ruch współzawodnictwa pra- 
cy i zwiększenia wydajności. 

Czechosłowacja zacieśniła 
więzy przyjaźni i współpracy 
ze Związkiem Radzieckim i 
państwami demokracji ludo- 
wej, które wspaniale kroczą 
po drodze postępu i pokoju. 
Współpraca gospodarcza z 
Polską, jej najbliższym sąsia- 
dem, rozwija się jak najpo- 
myślniej dla obu państw. 
Również zacieśniają się sto- 
sunki kulturalne, oświatowe, 
rozwija się wymiana doświad 
czeń i współpraca w różnych 
dziedzinach życia społecznego. 

Siły demokratyczne Czecho- 
słowacji zdołały zniszczyć 
gniazda reakcji w swym kra- 
ju i wraz z całym obozem po 
koju i postępu pewnie kroczą 
naprzód ku lepszej przy- 
szłości. L. M. 
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Znowu Marsjanie!... 


Jest w Południowej Ameryce — wśród kilkunastu in- 
nych państewek — republika Ekwador, której stolica zwie 
się Ouito. Mieszkańcy tego miasta przeżyli nie dawno nie 
lada emocję, dowiedziawszy się z audycji radiowej — ot! 
tak między tangiem a foxtrottem, że na terytorium repu- 


bliki napadli — Marsjanie. 


Marsjanie to znaczy: miesz* 


kańcy Marsa, stwory nieludzkie, dziwne i tajemnicze!.. 


Wśród ludności, rozhisteryzowanej propagandą wojere 


ną. płynącą obficie z USA, 
realizuje się niebezpieczeństwo 


Ludzie sądzili, że oto 


powstała straszliwa panika. 


„agresji“, 0 której mgliście mówią różne pan-amerykańskie 


pabty. 


Nie wiadomo, do czego 


by doszło w południowo-amery* 


kańskim mieście Quito, gdyby rozgłośnia radiowa nie oznaj- 
miła po pewnej chwili, że wieść o najeździe Marsjan była — 
„žartem“, że chodzi tu © montaż z fantastycznej powieści 


Wellsa „Walka światów”. 
Al 


ten „žart“ kosztował dość drogo 


dowcipnisiów 


z radiostacji w Quito. Oburzona ludność, wyłegłszy na ulice, 


podpaliła gmach rozgłośni radiowej. 


Waleczne wojska 


elewadorskie wezwane zostały już nie do walki z Marsjana» 
mi, lecz dla uśmierzenia rozruchów, co też zostało dokona. 
ne przy pomocy gazów łzawiących i samochodów pancer- 
nych, Taki był koniec „inwazji Marsjan" na terytorium 


republiki Ekwador. 


Histeria wojenna przyniosła zatrute owoce. Z całkiem 
śmiesznego powodu, polała się krew — i to nie krew fanta. 


stycznych Marsjan, lecz — 


zwykłych, prostych ludzi, Ale 


należy przypuszczać, że prości ludzie w Ekwadorze czy 
gdzie indziej wyciągną wnioski z tej historii, która zresztą 


kiedyś 


miała już 


precedens 


w Stanach Zjednoczonych, 


Prości ludzie raz jeszcze przekonali się, że nie na Marsie 


bynajmniej, lecz na ziemi 


— i to w całkiem określonych 


miejscach — rezydują podżegacze wojenni i siewcy paniki, 
której ofiarą padła tym razem ludność Quito. 


B. D. 


| Tele—Radio na lepszej drodze | | 


Kilka miesięcy temu „Głos'* 
ostro skrytykował stosunki, pa- 
nujące w naszej fabryce. I po- 
stąpił całkiem słusznie, gdyż 
źle się u nas wtedy działo. 

Ale od stycznia br. zaszła 
gruntowna zmiana. Wraz z na- 
staniem nowej dyrekcji za- 
częliśmy szybko usuwać zanied 
bania przeszłości. Przede wszyst 
kim w dużej mierze pońsuwane 
już zostały grupki ktimoterskie, 
które były udręką naszych za- 
kładów. Zabieramy się także e- 
nergieznie do usprawnienia pro 
dukcji. Zmienimy radykalnie 
rozmieszczenie oddziałów pro 


jących Centralnemu Zarządowi: 
Udało nam się tego dokonać 
w pierwszym rzędzie dzięki 
pracy naszych towarzyszy-ins- 
pektorów, którzy często stykają 
się z fabrykami, znają więc ich 
bolączki, Oni to właśnie infor- 
mują na naszych zebraniach o 
trudnościach w pracy, związa- 
nych nieraz z pewnymi niedo- 
ciągnięciami Centrali. Nawiąza- 
liśmy też kontakt z organiza- 
cją partyjną przy Centrali Za- 
opatrzenia Przemysłu Papierni- 


— 


dukcyjnych, Dotychczas bo. 
wiem było tak, że półfabrykaty 
odbywały daleką drogę z jedne 
go oddziału produkcyjnego na 
dragi. Sprawa ta zostanie w 
pełni rozwiązana, gdy wyre- 
montujemy wielką halę maszyn 
przy ul, Kąatnej 12.14, gdzie 


skoncentruje się cała produk. 
cja, Rozszerzymy też zakres 
produkowanych artykułów. 


Prócz aparatów telefonicznych 
będziemy również wyrabiać wy 
łączniki tełefoniczne, bardzo po 
szukiwane uie tylko u nas, ale 
i zagranicą, 

Zupełnie inna atmosfera zapa 


czego: na wspólnych zebraniach 
omawiane gą braki i niedociąg= 
nięcia w pracy obu instytucji. 
Ta współpraca obu organizacji 
partyjnych ułatwia pracę orga- 
nizacji partyjnych w fabrykach. 

Nasza organizacja partyjna 
pracuje również w kierunku 
niedopuszczenia do  przerostów 
administracyjnych i walczy o 
dyscyplinę pracy. 


Korespondent „Głosu 
Robotniczego Wł Karaś 


| 


nowała w naszej fabryce od po 
czątku bieżącego roku. Zmienił 
się stosunek nowej dyrekcji do 
załogi robotniczej i wszystkich 
dotyczących jej spraw. Już mą 
my uruchomiony żłobek, o któ. 
rym przez tyle czasu nawet i 
mowy nie było, uruchomimy 
również przedszkole, objęliśmy 
szefostwo _ mad najbliżej na- 
szej fabryki położoną szkołą 
podstawową, zradiofonizowaliś. 
my ją a teraz z kolei staramy 
się przeprowadzić konieczny w 
niej remont. Wiele więc rzeczy 
świadczy o tym, że rozwój NA- 
szej fabryki pójdzie po dobrej 
drodze. 

Nasza fabryka nie nazywa 
się już „„Tele—Radio'*, lecz 
Państwowe Zakłady Wytwórcza 
Aparatów Telefonicznych. 

Korespondent fabryczny 
Z. WAT, 
Leon Choroń 
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Odpowiedzi Redakcji 
¿Towarzysz L. Celary: To bar 
dzo dobrze, że Wydział Socjal= 
ny PZPDz im Duracza idzie 
nu rękę miłośnikom sportu. Na 
szym jednak zdaniem wcale nie 
zaszkodziłoby jeszcze dalej idą 


ce zainteresowanie tym zagada 
nieniem, przez zorganizowania 


sekcji sportowej. 


Pisaliśmy ostatnio ©. niepo- 
kojącym zjawisku pustych krze 
seł w łódzkich teatrach, Wska- 
żywaliśmy na jedną z przyczyn 
— na niedbałe rozprowadzanie 
biletów ulgowych wśród robot- 
ników przez niektórych kierow 
ników świetlic. Pisząc o jed- 
nejs z przyczyn zdawaliśmy so 
bie sprawę, że równie poważną 


przyczyną jest polityka reper- 
tuarowa, 
Spójrzmy na to zagadnienie 


od strony wystawionej ostat- 
nio w teatrze Wojska Polskie- 

o komedii Korcellego — „Ban 
jet". 

„Bankiet“ jest komedią współ 
czesną, która ma ambicję repre 
zentowania na deskach teatral- 
nych postulatów realizmu socja 
listycznego. Autor porusza 'w 
zagadnienie kolaboracji, 
trudności i osiągnięcia w pracy 
działaczy prowincjonalnych i 
przeżywane przez nich wahania 
ideologiczno-polityczne. 

Jak wynika z treści sztuk! 
posądzony © kolaborację prezy 
dent prowincjonalnego miasta 
jest niewinny, posądzenia kie- 
rowane pod jego adresem przez 
sekretarza wojewody bylego 
partyzanta są niesłuszne. Spra- 
wa wyjaśnia się przypadkowo. 
I ta przypadkowość właśnie od 
blera temu zagadnieniu pokaza- 
nemu na scenie jakąkolwiek 
wartość wychowawczą. Prezy- 
„dent Korcellego jest zjawiskiem 


4 A 
JR 


Mea Ip |_| a w 4. 


PO PREMIERZE „BANKIETU'” . 


Uwagi widza o sztuce i jej bohaterach 


przypadkowym i dlatego autor 
pozbawia go cech typowych dla 
okresu okupacji, które mówiły 
by jednocześnie widzowi o sto 


sunku demokratycznego pań» 
stwa 1 większości społeczeń- 
stwa do kolaborantów į ich 


pracy w okresie powojennym. 
Widz, patrząc na perypetie pre 
zydenta, pyta: a co stało by 
się, gdyby przypadek nie ujaw- 
nil jego niewinności, czy możli 
wość ofiarnej pracy dla miasta 
byłaby przekreślona? Jakaż wo 
bec tego jest rola naszych są- 
dów i władz bezpieczeństwa? 

Drugą pozytywną -postacią 
jest wojewoda. Ten działacz u- 
czesthiczył w okresie okupacji 
w lewicowej organizacji pod- 
ziemnej. Z niewiadomych po- 
wodów przeżywa on kryzys ide 
ologiczny, błąka się po scenie, 
ściska kobietę, wyciąga pistolet 
po to, aby nie strzelać — sło- 
wem — jak pisze autor — fta- 
ki współczesny „Hamlet rewo: 
lucji”. 

Ale — pytamy — co go do 
tego skłoniło?... Czy wystarczy 
— jak to pokazał autor — dwa 
razy chwycić się za głowę, aby 
rozwiązać tego rodzaju proble- 
my i kryzysy. ideologiczne? 

Pokazane na scenie  postacię 
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prezydenta i wojewody są pa- 
pierowe, sztuczne i mie przeko- 
fywujące. 

Należy również dodać, że 
wszystko co o nich zostało tu 
powiedziane na scenie jest peł 
ne niejasności i być może 
pisząc ma ten temat — mylimy 
się w szczegółach związanych 
z obrazowaniem przez autora 
losu swych bohaterów — jeżeli 
pomyłką nazwać można próbę 
uporządkowania przez widza te 
go bałaganu, jaki nam na sce 
nie pokazano. 

Uogólniając, stwierdzić nale- 
ży: główne postacie i kluczo- 
we problemy niczego nie «wyja 
śniają i niczego nie uczą. Autor 
— wydaje się — był również 
po trosze tego zdania, bo chgt- 
nie uciekał do głównych zagad 
nień i wyżywał się w sałyrycz 
nych „wypadach* kierowanych 
pod adresem szabrowników, te- 
cenzentów teatralnych, zwolen- 
ników  bankietornanii i bomba- 
stycznych przemówień. » 

"A jak ta strona sztuki zosta 
ła przez autora potraktowana? 
Przedstawicielką  szabrowników 
jest żona „prezesa“ —  działa- 
cza chłopskiego. Szabruje ona 
wszystko, poczynając od rzeźb, 
kończąc na żarówkach. Ta „pre 


zesówa* to ciekawa postać. 
Autor chciał jej ustami powię- 
dzieć, że dla pewnych środo- 
wisk robotniczych czy chłop- 
skich szybki awans społeczny 
sprowadzał się do naśladownie- 
twa drobnomieszczańskich wzo- 
rów, drobnomieszczańskiego sty 
lu życia. Może tak tu i ówdzie 
było i jest jeszcze, ale czy ta 
jest typowe dla zjawiska awan 
su społecznego? Czy attor za 
dał sobie trud zbadania życia 
działaczy tego typu, ich pracy 
często ponad siły, wyrzeczeń | 
oddania .. 


Być może, że owa „prezeso- 
wa“ ma reprezentować żonę 
działacza typu mikolajezykow- 
skiego, ale... tylko być może, 
bo z treści sztuki wcałe to nie 
wynika, 


O tecenzentach  teatrałr gth 
autor miał do powiedzenia tyle, 
że są  skończonymi durniami 
Pewnie — jest wielu niedo- 
kształeonych recenzentów. Ty- 
godniki literacko/społeezne. na- 
rzekają również na brak recen 
zentów, ale rozprawienie się z 
tym zjawiskiem przy pomocy 
kilku grubych dowcipów jest — 
skromnie mówiąc wielklza 
uproszczeniem, 


— 


A inne postacie sztuki. Por- 
tier reprezentuje krzepę prole- 
tariacką, ba, reprezentował ją 
jeszcze w okresie przedwojen- 
nym. Portłer, który normalnie 
przed wojną nie ujmując 
nic porządnym  przedsławicie= 
lom tego zawodu — był trak- 
towany przez  proletariuszy ja- 
ko osobnik zdeklasowany, na 
którego należało patrzeć podej 
rzliwie. 

Sekretarz wojewody, były par 
łyzant to tak zwany swój 
chłop, taki chłop (tu trzeba pod 
nieść do poziomu obydwa łok- 
cie), który przebojowo  zdoby- 
wa dziewczynki i mówić potra 
fi jedynie o swych sukcesach 
partyzanckich. Znamy takich 
— to najczęściej ci, którym 
przypadek tylko umożliwił  do- 
tknięcie się w czasie okupacji 
do pistoletu czy granatu, któ- 
rzy 43 pospolitymi blagierami. 

A eo miał do powiedzenia 
autor komedii o kobietach, a 
właściwie o tej jednej, repre- 
zentatywnej; która jest  Źró- 
dłem dramatycznych przeżyć 
głównych bohaterów. Jest ona 
kolejno — licho wie czym — 
żoną, kochanką czy* narzeczoną 
|wojewody, później starosty, z 
ikolej znów wojewody, a w koń 


cu jakiegoś typa z prywatnej 
incjatywy, Ta kobieta szuka po 
przeżyciach okupacyjnych spo 
kojnego życia, ale bez przerwy 
ma wszystkim za złe, że nie 
są zbyt wielkimi bohaterami. 
Wymyśla każdemu po kolei po 
to, aby z następnym położyć 
się do łóżka. Należy podejrzee 
wać, że autor chciał w ten spa 
sób — jak to się mówi — 
smagnąć biczem satyry niektó+ 
re kobiety, żony widywane da 
„pewnego czasu (do zarządza- 
nia Premiera Rządu) w „demo 
kratkach"*. Ale tego możemy 
się jedynie domyślać. 

Fachowcy, recenzenci teatrale 
ni niewątpliwie zajmą się wies 
loma zagadnieniami formalny» 
mi, których tu nie poruszamy, 
Rozstrzygną napewno na przy 
kład taką sprawę czy pirandel- 
lowski relatywizm może mieć 
coś wspólnego z realizmem S0e 
ejalistycznym i tp. 

Nam chodzi o rzecz zasadnie 
czą. Pragnęlibyśmy wiedzieć, 
co skłoniło kierownictwo Tea 
tru Wojska Polskiego do wy» 
stawienia "tego rodzaju  sztukł 
w mieście robotniczym.  Przee 
cież najprostsza nawet analizą 
poruszonych w niej problemów 
i postaci pozwala stwierdzić, 
że „Bankiet“ jest bełkotem ides 
ologiczny;n i nie ma nic wspól- 
nego z potrzebami kulturalny» 
mi mas pracujących. 


Antoni Pokorski 
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Zwiążek Młodzieży Polskiej musi rozszerzyć zasięg 
swych wpływów na terenie wsi. Osiągniemy to przez 
wybitny udział w akcji podniesienia poziomu rolnictwa 
i hodowli, przeż tworzenie świetlic młodzieżowych, kółek 
samokształceniówych, órganizacji sportowych, przez 

szerzenie na wsi kultury i oświaty 
a MZC AŻ | | | 
Po pół roku pracy Wiosenny apel „Służby Polsce" 
| mimi = oo o Po roku pracy hufce „Służ-|Plańu Gospodarczego. W tym 


by Polsce“ z terenu m. Łodzijcelu hufce „SP“ zwrócą baczną 
+ województwa łódzkiego przy-|uwagę na pelne wykonanie pro 


gotowiją,się do tzw. 


wiosen-|gramu wyszkoleńiowego, wzmo 


O masową órganizację wiejską ZMP 


Półroczńy okres pracy młodzieży polskiej w ramach 
organizacji ZMP był okresem cemeńtowamia | ujedno- 
licenfa Związku, BYT okres, w którym, jak to okre- 
siit koł. Zerzycki, budowaliśmy f ugrumtowywaliśmy 
podstawy ideologiczne naszej organizacji, w którym 
wyrabiałiśmy nasz sty! pracy i nasze metody wycho- 
wawcze. Pół roku istnienia f działalności ZMP to czas 
intensywnej pracy I wielkiezo wysiłku naszych rzesz 
członkowskich, naszego aktywu, naszych centralnych, 
wojewódzkich, powiatowych 1 gminnych władz orga- 
nizacyjnych. 


Mz na swóim koncie po- 
ważne osiągnięcia, powzz| śniw, 
ny dorobek organizacyjny, W 
pracy naszej były jednak $ 
błędy, których mie zdołał 
śmy uniknąć. Jednym z tych 
błędów właśnie był nasz nie- 
słuszny stosunek dó zagadnie 
nia masowości ńdszego Zwiąż 
ku. Liczba członków ZMP w 
zestąwieniu z ogólną liczbą 
młodzieży, która mogłaby się 
znaleźć w naszej ótgamizacji, i ; 
świadczy dobitnie © tym, żej Minione cztery lata naszej 
nie jesteśmy organizacją mæ | powojćńinej cdbudówy zaczą 
sową, że pož naszym zasię-|sig niezwykłe powaźnyfi  ósią- 
giem znajdują się jeszeże liczlayięciami w poszczególnych 
nę rzesze miłódziszy niezorga- | dziedzińiach góspodarki narodo: 
nizowanej zarówno w mieścić, |wej. Przemysł nasz w znacz 
jak i ńa wśi. nej części osiągnął, 4 w wiell 
Szczególnie właśnie na wśt|wypadkadi przekroczył przed- 
stan: liczebny naszej órgańi-|wojenńy poziom _ produkcji 
zaćji nie jest zadowalsjący. |Świadczyło o wielkiej żywótno! 
Na ogólną liczbę człońków|ścł naródu i raszych wielkich 
ZMP, tylko 26 procent to mło | możliwościach różwojowych. . 
dzież wiejska. W pracy na-| Nie wszystkie jednak dziedzi 


budzić dó życia cały szereg o= 
j Które rożluźńiły swój 
końfakt ź orgadmizacją z na- 
lszej wifty i bardzo często z 
wińy Zarządów Pówiatowych, 
Trzeba do szeregów naszej 
| wisjskiej organizacji 
|rąć setki i tysiące nowych lu 
dzi, dó których nie zdołali- 


wciąg”|. 


szej nie potrafiliśmy dotych- 
czas dostatecznie doceńić zna 
ezenia silnej ofganizacji 1 
na gruncie wiejskim, nie po- 
trafiliśmy oprzeć się w pracy 
na rewólucyjnych tradycjach 
radykalnego ruchu ludowego. 
Bardzo często zapominaliśmy 
o tym, że wieś była terénem 


na którym gradówały wrogiej 


nam elementy, którym udało 
się niekiedy narzucić pewnym 


Wwy. 

Naszym: obetnym zadani, 
wynikającym z analizy dótych 
czasowej ńhaszej dyiałalńości, 
ze świadomóści naszych BIS 


dów i niedociągnięć — jestl 


stworzenie miliońowej organt- 
zacji ZMP, Której frzoń sta- 
nowić ma młodzież robotmicza 
1 chłopska. Zadanie fćgo nie 
sposób wykonać bez objęcie 
szeroką „akcją uświadamiają 
cą młodzieży wiejskiej. Trze- 


arząd Zakładowy ZMP 
„e przy Cefitrali Tekstylmey 
w Łodzi liczy 6 kół, skupiają- 
cych 96 członków. Przewod- 
niczącą Za u jest Kole- 
żańka Brzuszkiewicz. Jest & 
nefgicznś i posiada dużo inf- 


_ €istywy. órgańizacyjńej. 


Nasz Związek przy Centrat 
— stwierdza Kol Brzuszkie- 
wicz na wstępie naszej TO4- 

ówy — w miesiącićh p32- 


grupom niłodzieży swoje wpły irzeczą, że fiedostateczńa i 


ñy gospodarki pbtrafijy wywią 


wać się ze swych żaddń w té 
kim stopriw, jait przemysł, U- 


widacznia się to szeżegółnie w 


'dyspróforcji między wzrostem 


produkcji przemysłowej a rol- 

niczeji 
W róku 1948 nasza prodlk= 
cja rolnicza stanowiła 80 pró- 
cent produkcji przedwojennej 
z ról 1987. A wiadotią p 
ilość 


śródłów żywności 4 szczegół 


nie tłuszczów i mięsa ódbić siej, 


Musi Wtdześmiej czy później, 
na produkcji raszegó przemy- 
sły. 

Rząd nasz postanowił wszcząć 
zaplanowaną przez _ Minister- 
stwo Rolnictwa i | 
nych akcję, którejnaimięg „H”. 
Akcja „H“ 


dzie dużych środków material- 


ków. ZMP skapia w chwit 6- 
begnej okóło 60 procent mto- 


Reform Rol- tej wrógić nam elementy ust- 


— kłóra zmierza do 
„zwiększenia hodowłi zwierzęcej|czyrmi: rządowych w dziedzinie 
prowadzona będzie przy nakłd- 


mió- |człońków koła 13 jest stałymi 


dzierniku i listopadzie 1948 ro| 
ku, jak to się mówi żargońem | 
organizacyjńtym, „leżał, Śtop| 
miówo, dopiero terdz, zaćzy- 
namy startować. Dziś już jest 


aktywńa. ZMP bronf intere- 
sów młodzieży zatrudnióńej 
w zakładzie, na kursach szko 


znaczńa poprawa, Świadczy o 
tym chociażby fakt, że koło 
przy Biurze Centrali Teltstyl- 
Rej odbywa regularnie 2 ra- 
ży w miesiącu zebrania sztó- 
leniowe, ña których obecność 
członków wyńosi od 80 = 100 
procent ogólnego stanu. Tyl- 
ko, że Zarząd Dzielnicy Śród- 
mieście nié zawsze przysyła 
nam prełegeńtów dla obdsłu- 


żeńia zebrań śzikóleniowych. 


Tak ny. było w miesiącu W 
tyit na ósfafnio ódbytym ze- 
braniw szkóleńiówym: pree 
geńta nie było. 
ORGANIZACJA. ROŚNIE 
Organizacja ZMP przy CP 
— 1 fó trzeba stwierdzić z za 
dowóleńiem—Trośńie coraz bar 
dziej. Założónńo rówe koło 
przy Wydziale Samochodo= 


/ 


leńiówych, podńost kwałifika- 
cje zawodowe młodych pris 
cowrików, przyśpieszająć w 
ten sposób ich awans spo- 
łećzny. 

„— Staramy sie wskazywać 
dyrekcji zdolnych ludzi, kwa- 
llifkujących się ńa ódpowie 


— mówi nam Kor. Brzuszkie- 
wicz. 

Słuszność tego oświadczenia 
ilustrują nam przykłady: kół. 


Madry, początkówo zatrudnić | 
ny w charakterze gońca, jest/ 


óbecnie referentem w jed- 


düym źż wydziałów. Przykład 


ten nie jest odosobniońy, moż 
ńa by ich przytoczyć klika: 
Awans kól. Hajzlera i mych. 
Człónkowie Z 
suwja się zagadmieniami życia 


wym, liczące dziś 25 człóń| współczesnezo Ww kiant mirra- 


działne poważniejsze funkcje 


żywó intere | 


śmiy jeSzcze w ogóle dotrzeć. 
Naszymi zadaniem jest roz- 
pracówańie i zastósowanie ny 
wych form pracy. Musimy 
spowodować. by praca w kole 
wiejskim nië óśgrańiczyła się 
„do wygłoszenia ńa zebraniu 
„referatu ideólógiczrego, bar- 
dzo często dla wielu członków 
Kół, a szczególnie dla nowych 
człońków, niezrozumiałego. 
Praca w kole wiejskim to rów 
mocześnie działaltość świń- 
cowya, to życie sportowe, s- 
„mosształceniówe, czy weśóje 
młódzieżówa rozrywka, 
Atrakcyjność pracy w kole 
wiejskim ZMP to jeden z za 
zych mómeutów powo 
dzenia miszćj akcji werbńń- 
Kowej, fë poważny a w 


„Akcja „H“-to również nasza sprawa! 


'zagadninią: szerokie: rzesze mas] szybszym 


chłopskich;  rołitków-hodówców, 
iorgdńizacje partyjne i społecz- 
ine, jaw również i młodzież 
ź ZMP, dzimiającą ma terenie 
wsi. 

Wydawać by się mogo, że 
przecież znaczne część z nas, 
aite posiadając gospodarstw, nie 
prowadząc na własną rękę tot 
dowi nie będzie mogla wpłynąć 
w żadnej mierze na powodze- 
iie tego wielkiego przedsięwzig 
cia gospodarczego, Takie przy- 
piłszczenie jest myle. Ałttja 
WH" to nie tylko: sprawa ie 
szych ójców ie tyłko sprawa 
ZSCH czy partii politycznych. 
Akcja „H“ — to również na- 
sza Sprawa. Znaczna część prze 
cez naszych koleżanek i kots 
„gów to absolweńti PR czy 
PRW lub Średnich szkół rolni- 
czych. Ci wszyscy muszą Bez- 
iwzylednie, i td jak majszybwiej 
włączyć sig do akoj „H. 

Akcja H" to nasz świadomy 
judział w pracy Zarządów Spół- 
jdzielni,t to wgląd w kontrak- 
jtdcje trzody i jej zbytu, to 
zwalezante wrogiej i szkodliwej 
propagandy, przy pomocy któ- 


dują wywołać na wsi ferment, 
zamieszanie i nieufność do pë 


gosdpofarki rolnej. Nasz żywy 
udział w akcji „H“ winien rów 


"ba w akcji tej odszukać ipo- nych i wciągiąć musi w śwelnocześńie polegać mf lepszym flce marodówej modllizuje 


Zradiofonizujemy jedną wieś... 


Piękna inicjatywa Koła ZMP przy Ceńtrali Tekstylnej 


Dica, szczególnie zagadnieńia- 
mi ordaiisdy ingini Świad- 
czy o tym cyfra prenumeru- 
liqcych „Pokolenie". Na 17-tu 


preńumeratorami „Pokolenia. 
Wszyscy ńatomiiast czytają co 
dzieńńie „Głos Róbotniczy”, 
| CENNE WSKAZÓWKI 

I ŻYCZŁEWA POMOC 

Pa rg te koło w du 
yín pniu zawdzięcza współ 
Bracy z organiżacją partyjną 
PZPR. Stosunek jej do koła 
ZMP cechuje głęboka troska 
o jego rozwój. Partia żywo in 
teresuje się zagadnieniami 
imiłodzieżówymi. 

Opiekunem koła przy ER Z 
ramiemia Partii jest tow. Ma- 
lciejewski. Jego stała obecność 
na zebraniach ZMP, omawia- 
nie spraw ZMP-owskich Ww 
Komitecie Partyjńym, życzli- 
we i pomocne wskazówki po- 
budzdją młodzież do pracy, ak 
fywiztją młodzież. Również 
istosuńek dyrekcji CP do koła 
'stanówić może dobry przykład 
dla imńych dyrekcji poszcze- 
gólnych przedsiębiorstw. 


„WYCHODZIMY 
NA ZEWNĄTRZ — BO WSI 


i dówriików gromadzkich: 


walce o masową organizację | 


ZVP n% wst. 
Przemiańy społeczno-gDSpo- 


dzieży wiejskiej. 
tych przemiań i sposób prze- 
prowadzenia i redliżacji Z362 
ny jest w znacznej mierze od 
tego, jak silny i jak aktywny 
będzie. Związgek Młodzieży 
Polskiej na gruncie wiejskim. 


Dlatego też sina liczebnie f| 


ddeołogicznie organizacja wież 
ska ZMP = to jedno z żasad- 
uiczych zadań naszej orgzemi- 
żacji, to zddamie, Która red1i* 


zówać trzeba już w najktiz=|ńlzację. 


szym czasie. f 
T. 6. 


zagospodarowaniu 
łąk i pastwisk, 
żasóbnej bazy paszowej dia da 
szej hódówli. 

Wiejski aktyw ZMP może i 
powińien wziąć udział również 
w akcji Gpieki weterynaryjnej 
ltd hodowlą. Ministersttró Rol 
iiietwa i Reform Rolnych urzą: 
'dza kursy weterynarii mi" 

e 
pówinno Być w miszyńńj wajć- 
'wództwie Zarządu  Gminńego 


na stworzeniu || 


mych apel! „Służby Polsce". cnienie pracy  kulturalno-oświa- 
Celem _ „Włioseńnych  Apellifowej na terenie szkoły, fabry 
Służby Polsce“ jest: ki, czy gminy ordz będą zákla 
wt ada dać świetlice, budować boiska, 
E SOR Sp" agat wat kółka sportowe 
robku hufców s zwłłszcza nA wś.  - 
jWyłonienie aktywu i rozpo jt 
2 a tiia Po Psd są z 
cy z aktywemt oraz zniodlilizo+| = współżaw $ 
Ani całej mfodzieży w huf-| $  '00-protentową frekwencję 
cach do wykonania zadań sto-|"* ż£jęciach hufca, o podniesie- 
jących przed organizacją iñe poziomu nauki w szkole, o 
1949 roku. zwiększenie wydajności pracy 
" i ża Ë „|w fabrykach i ó powiększenie 
Gaeron akcji zóf|ilosci prenumeratorów pism 
ganizowanego współzawód | Sp 
mewa w hufcach, między huf- ~ AN 
cami i powiatami did wykona- Fi Koen gan A = 
i i jętych przez org $ młodzież A 
Z ITT R a chiopskiej przez nawiązanie bez 
pośredińiej współpracy między, 
hufcami wiejskimi i miejskinń, 
W Wiosennych Agelach „Służby 
Palsce' hufce Będą podejńtowa 
ły zobówigzania, które zamie- 
rzają wykonać w 1949 r. poza 
pracami trzydniówymi. 


Hufce „SP“ doskónaie zdają 
sobie sprawę ze swych  niedó- 
ciągnieć i wiedzą ile czegó mo 
gą wykonać. W pracy hufców 
zdarzóją sig wypadki podjęcia 
zoóbbwiązań niemożliwych do 
wykonania. Tak czynić nie 
należy. Hufiec SP“, podejmu- 
jgcy zobowiązanie, musi dobrze 
przemyśleć czy zobowiązanie 
leży `w granicach -możliwosci 


|. Wynika Z tego, że „Wiosenne 
Agele „Służby Połsce" staną się 
generdinyńt przeglądem  nasze- 
g dotychczasowego dorobku 
zrobiliśmy niettrało. Świadczą 
0 tym cyfry. 
Jumacy Łódzkiej Brygady té- 
irytortalńej nr 1 w Olechowie 
przy budowie torów osiągnęli! 
152 proceńt pldńowanńych robót: 
| W ratach trzydniówych prać 
przy robotech ziemnych ósiąg- 
Inięto ilczbę 22,468 mir. Sześć. 
Iwykopanej ziemi, odźrozówaria 
i zasypywania rowów. 
Zasypano dreń i óczyszczonó 
l12.086 mtr. bież. rowów mielia 


jracyjnych, Wyłkopanó + przesa 


hufcz 


llecznfe, że ńie obce jej sę za 


(ZMP, który by ze śwego terenu 
nie wydelegówał choćby jedne= 
go Aosta ñe kurs. 

Nasz masowy f świadomy u: 
dział w akcji „H* będzie jedź 
nym jeszcze dowodem, że or- 
ganizacja potrafi pracować spo? 


ldzóńó 648% drzewek i przepró- 
wadzóro wiele innye pożytecz 
nych prac. 

Hufce „SP* me wiosennym a- 
pelu ocenią rezultaty swej_pra 
cy i wyciągną wnioski fA przy 
|SZOŚĆ i w roku I949 muszą 
jeszcze lepiej pracować i szkó* 


W akeji Wiosennych Apell 
„Służby Polsce, tak jak we 
wszystkich akcjach „SP“; we- 
zmą udział nasi koledży z ZMP 
którzy przodowałi w szeregach 
„służby Polsce". Współnym wy 
siłkiem ZMP } „SP“ realizówa- 


.gadnienia gospodarcze, że Sora no zobowiązanie młodzieżowego 


we podniesienia produkcji ho* lié się. „Czynii Końgresowego" — 
ldówianej wiąże się z interesem| Wioseńne Apele „Służby Poł|wyspólnymt wysitkień pójdziemy 
logólnopaństwowym, ż bytem jsce* zmobilizują młodzież dó|do realfżacji zobowiązań, podję 
4 egzystwicją najszerszych rtias! przedtórminowega wykonaria jjych przez miodzióż na „Wio- 


plant trzyletniego i przygołują 


serinych Apelach 
hufce dọ realizacji 0-lelnńiego 
roca A 2» 


sce”, 

nM Em erir z O jake r - Sk. <a o ÓW oo T N 
ZMP-.owcy biorą udzia 
w akcji oszczędnościoweaj 

Ochwat Rady Ministrów, |społeczeństwo do plariowej kon |ffriwstwa s i zdrowia dz- 
wprówadzająca plśńówy system |sekwentnej wałki £ wszelkim | kieso. 
oszczędzania w naszej gospodar | przejawami marnotrawstwaj W tej wielkiej i ważnej ák- 
całe czdsuw, pieńiędzy, surówtca, mar-|cji wielka rola przypada rów- 
B wod "TEST PARĘ ABA nież organizacjóm ZMP. I po- 
być odpowiednie fachowe przy |cjeszającyń" jest fakt, żć już 
PORZE ECERS obecnie mamy gódny pochwały 


pracujących raszegó rdrodu, 


„Służby Pol- 
Oracz. i 


PÓJDZIEMY NA WIEŚ 
~ Z PIEŚNIĄ I KSIĄŻKĄ 

— W skcji opieki nad tą 
wsią nie ograniczymy się do 
jzradiofónizowańia jej — za- 
ipewnia mas -kel. Brzuszkie- 
'Wwiczz — Ufundujemy bi lid- 
jtekę, wyjedziemy z naszym 


ko chce pracować w ramach 
wewnętrznych — wychodzimy 
również na zewnątrz — stwiet 
jdza radośnie Kol. Brzuszkie- 
'wicz. 


objaw zrózumienia tej roli. 

Oto Kóło Związkó Młiodźie- 
iży Połskiefj przy pierwszym 
Gimnazjnm Przemysłowym PZ 
PW goódjęło inicjatywę zbioru 
szmat wełnianych, bawełnianych 
i odpadków. Koło wspomniane 
wzywa wszystkie szkoły do 


stanowiońno wieś te zradłófont 
lżówać władsnyrni siłami. 


lzóspołerm świeflicowym. Damy zbierania szmat wełnianych, ba 


biąć | naszym kólegoóm ze wsi braw |wełniarych i jedwabnych i zobo 
y|dziwą rozrywkę ï dobrą książ |wiązuje się przerobić 
bike Chcemy jednocześnie cią= 


je na 
zostanie 
Minister- 
€ wst kuprójstwu Przemysłu i Handit po 


> |przędzę. Przędza të 
ge dosyłać auto z wyrobami |oficjalnie przekazana 
CT, by udóstępn 


przystąpił dó prac wstępnych 


|kładu. y 
jprzychodzą Partia, dyrekcja, 
iPołskie Radio. 


,stylmej, która wyjedzie w dru 
aczą się pilnie na kursie ra- 


$ 


— Nasza orzańizacja nie tyl! dzie 


W tymt celu zorganizowano | hateriałów tekstylnych pó ta 
zabawę, ż której całkowity |" cenach. 
dochód wynoszący 70.000 zł| Skończyliśmy rozmowe. Wy 
przezńaczóny został ńa koszty 
radiofonizacyjne. Żeby zreali- 
zówać jedńak w pełni szczyt- 
ne plány , trzeba aż pół milió 
ńa złotych. Dlatego Zarząd 


planach ŻMP-owskiej organi- 
zacji przy Ceńtrali Tekstyl- 
jej; które już bliskie SĄ rē- 
alizacjiji w miesiącu marcu 
będą realizowane. 

|. B6 czym jest imicjatywa ra 
dtofónizacyjna tego koła? Jest 
to imicjatywa zacieśniania wię 
żów serdeczności między mło 
'dym pókoleńiem robotników 
i chłopów. Jest to inicjatywa 
pokazania w konkretnych, ćo 
dziennych czyrach. jak ŹMP- 
iowey rozumieją sojusz róbof= 
ńiczo-chłogski. 

Kół takich must u nad być 
coraz więcej. I ćbraz więcej 
takiej twórtzgj inicjatywy. 

śerzy Wołózyk 


mad orgańizowaniem loterii 
fańtówej w ciągu marca, jak 
również zbiórki na tćrenie ŻA 
Z wydafńą pomocą 
Kołedzy Ma- 
dry, Stasińowski, Pabian, kie 
rownicy ekipy radiofonizacyj- 
iej ZMP przy Centrali Tek- 
gief połowie marca w teren, 


diofofńizacyjnynt przy Zarzą= 
Łódzkim , by zdo-j 


Ag e aa 


chódzimy z myślą o wielkich | 


GSzczędniościow ej? 


, zakończeniu akcji ztiórkowej. 


Dar tef ds naszem państwu 
według obliczeń inicjatorów 
— parę milionów złotych 6sz- 
czędności: z 
Nie ma potrzeby  szczegółb- 
wego uzasadniania słuszności 
inicjatywy Koła przy I Gimna- 
zjum Przemysłowym, - Apel 
wspomnianego koła winien po- 
budzić wszystkie inne koła 1 
organizacje ZMP -do jak naj- 


jszybszego włączenia się do ak- 
|cjł oszczędnościowei, 


do zńaj- 
dywania jak najlepszych form 
naszego ndziałi w fej akcji. 
Czekamy mf - meldunki innych 
kół eo postdnawiły robić i co 
już robią w tej sprawie? W ja 
ki sposób biorg udział w 


R, 


ronika Pabianic 


r 
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OMU WINSZUJEMY 


Piątek, dnia 25 lutego 
1949 r. 
Dziś: Zygfryda i Wiktora 


PZPR — 4 
Zarząd Miejski ZMP = tel. 14, 
PZPB — 25 


KINA 

Kino „Robotnik“ wyświe- 
tla film produkcji radziec- 
kiej p. t. „Express Moskwa 
— Qcean Spokojny. Film 
dozwolony dla młodzieży. 

Kino „POLONIA“; „Gura- 
miszwili* — film produkcji 


gruzińskiej. Dla młodzieży 
dozwolony. 
Redakcja „Głosu Pabia- 


nic“: — Armii Czerwonej 19, 
tel. 287. i 
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Rozbudowa Pabianickiej Elektrowni 


Zużycie prądu o 300 proc. większe niż przed wojną 


Powojenny dorobek elek- 
trowni pabianickiej jest dość 
pokaźny. Posiada ona obec- 
nie przeszło 14 tysięcy od- 
biorców, nie licząc zakładów 
PZPB, które korzystają z 
własnego prądu. Poza od- 
biorcami miejskimi prąd do 
starczany jest również do 0- 
kolicznych wsi: Jutrzkowi- 
ce, Bychlew, Klimkowizna, 
Karniszewicę, Piątkowisko. 

Na terenie miasta przepro- 
wadzono szereg poważnych 
prac elektryfikacyjnych Roz 
budowana została sieć na u- 
licy Piotra Skargi aż do gra 
nic miasta, na ulicy Marsz 
Żymierskiego przeciągnięto 
przewody aż do Szynkiele- 
wa. Dostarczono również 
prąd do ogródków jordanow 
skich na Solarium. Zmienio 
ne zostały również przesta- 
rzałe urządzenia przy zapa- 
laniu lamp ulicznych, przy 
czym zastosowano automa- 
tyczne włączniki seryjne. 

Elektrownia pabianicka 
stosunkowo szybko naprawi- 
ła szkody, wyrządzone przez 
rabunkową gospodarkę hi- 
ilerowskiego okupanta. Po- 
ważnym osiągnięciem jest 
zamiana  bezwartościowych 
żeliwnych i aluminiowych 
przewodników na pełnowar- 
tościowe przewodniki mie- 
dziane. 


300 procent więcej niż przed 
wojną 
Obecnie miasto nasze zu- 


Godziny przyjęć: interesan|żywa , przeszło 300 procent 


tów: 11-13 i 16-18. 


= 


więcej energii elektrycznej 


niż przed wojną. Aby podo- 
łać zwiększonym zapotrzebo 
waniom, elektrownia zamie- 
rza zbudować kablową sieć 
wysokiego napięcia, co za- 
pewni odbiorcom stałą do- 
stawę prądu! Ponadto pro- 
jektuje się wybudowanie 
dwóch nowych podstacji 
Znikną również wkrótce z 
ulic miasta transformatory- 
zawalidrogi, hamujące ruch 
pieszy, a nawet i kołowy. 


Brak środka lokomocji 


Poważnym mankamentem 
elektrowni jest brak odpowie 
dnich środków lokomocji i 
transportu. Bardzo często 
powstają na terenie miasta 
uszkodzenia i przerwy w do- 
stawie prądu. Zanim mon- 
terzy dotrą pieszo lub team- 
wajem do miejsca uszkodze- 
nia i usuną je, trwa dość 
długo. Tymczasem na mie- 
ście są instytucje na przy- 
kład szpitale, gdzie niejed- 
nokrofnie godzinna przerwa 
w dostawie prądu spowodo- 


wać. może niepowetowane; 


szkody. Należy pamiętać, 
że Pabianice są stosunkowo 
rozległym miastem i posia- 


dają tylko jedną linię tram-|o podniesienie stanu zdro- 
wajową, na której w odstę-|wotnego pracowników i hî- 
pach prawie co półgodzin- |gieny na terenie elektrowni. 
nych kursują tramwaje. Ma= Ostatnio wystarano się o bez 
my nadzieję, że Zjednoczenie płatne bilety do łaźni miej- 


Energetyczne Okręgu Łódz-| 
kiego weźmie pod uwagę tę 
wyjątkowo trudną. sytuację 
elektrowni pabianickiej i za- 
opatrzy ją w auto. 


Na terenie elektrowni jest 
bardzo czynna organizacja 
podstawowa PZPR, do któ- 
rej należy przeszło 50 pro- 
cent członków załogi. Pra- 
ca społeczna rozwija się dość 
pomyślnie mimo, że elek- 
trownia nie posiada świetli- 
cy. Lokal wprawdzie jest, 
wymaga on tylko niewiel- 
kich przeróbek. Cierpi na 
tym praca kulturalno-oświa- 
towa, praca partyjna, a 
przede wszystkim ogół pra- 
cowników. 


Co robi Rada Zakładowa? 

Działalność Rady Zakłado- 
wej cieszy się uznaniem za- 
trudnionych tu pracowni- 
ków. Prócz rozdzielnictwa 
różnych artykułów jak skó- 
ry, tekstylia, Rada Zakłado- 
wa czyni również starania 


Bezpłatne seanse filmowe 


W związku z 31 rocznicą;dą Zakładową zorganizował 


powstania Armii Czerwonej |bezplatne seanse 


filmowe 


Wydział Socjalny przy PZPB |dla pracowników PZPB. Z 


niu z dyrekcją. 
Fabrycznym PZPR, oraz Ra 


w Pabianicach, w porozumie |bezpłatnych biletów korzy- 
Komitetem |stało 1.400 osób. 


Nowe zasady zakupu i przewozu 


zwierząt rzeżnych i mięsa 


W całym kraju zostało 
rozplakatowane zarządzenie 
Komisarza Rządowego dđó 
spraw organizacji gospodar 
ki mięsnej normujące 
porządek zakupu i przewo- 
zu zwierząt gospodarskich 
(rzeźnych i hodowlanych), 
mięsa, tłuszczów i przetwo- 
rów mięsnych (wędlin). 

Zarządzenie ustala, że w 
materiał rzeżny można się 
zaopatrywać tylko ' 3: wska 
. zanych przez Centralę Mięs 
ną gminnych spółdzielniach, 
w okręgowych  spółdziel- 
niach zbytu i w placówkach 
hurtowych Centrali Mięsnej, 
W mięso, tłuszcze i przetwo 
ry mięsne natomiast moża 
się zaopatrywać jedynie w 
placówkach Centrali Mięs- 
nej, prowadzących sprzedaż 
hurtową, 

Ze wskazanych w, zarzą- 
dzeniu źródeł zaopatrują 
się: przedsiębiorstwa rzeźni 
eze i rzeźniczo-wędliniarskie, 
spółdzielcze _  przetwórnie 
mięsne typu warsztatowego, 
przedsiębiorstwa handlowe 
wyrębu mięsa i sklepy mies 
ne _rzeźniczo-wędliniarskie, 
sprzedające towar nie pocho 


dzący z własnego wyrębu li Mięsnej, 


lub z własnego przerobu, a 
wreszcie — instytucje pu- 
bliczne i społeczne, zakłacy 
gastronomiczne, jadłodajnie 
i stołówki — o ile nie za0- 
patrują się w detalicznych 
przedsiębiorstwach wyrębu 
mięsa lub w sklepach mięs- 
nych i wędliniarskich. 

Wszystkie te przedsiębior 
stwa i instytucje powinny 
się zaopatrywać w addzia- 
łach Centrali Mięsnej lub w 
jej. delegaturach _ w odpo- 
wiednie rejestry zakupu, w 
których będą notowane iloś 
ci sprzedanego towaru i da- 
ta sprzedaży. W obrocie lo- 
kalnym rejestry te, Wraz z 
rachunkiem zastępują spe- 
cjalne zazwolenia przewozo- 
we, 

Centrala Mięsna lub orga 
na działające z jej ramie- 
nia, mogą wyznaczać ilości 
towaru, jakie poszczególni 
nabywcy będą mogli otrzy- 
mywać. 

Zarządzenie ustala daiej, 
že zwierzęta rzeźne,  1ięso, 
wędliny i tłuszcze, przezna- 
czone na rynki zamiejsco- 
we. mogą być przewożone 
tylko przez oddziały Centra 
okręgowe spół- 


dzielnie zbytu zwierząt, 
gminne spółdzielnie „Samo- 
pomoc Chłopska“, państwo- 
wy  przemvsł konserw” 7y 
oraz przez instytucje i 030- 
by, upoważnione do tego 
przez Centralę Mięsną. Na 
transport koleją wymagane 
są kolejowe listy przewoza- 
we, wydawane przez odd" '1- 
ły Centrali Mięsnej, na 


transport zaś samochodowy 
lub inny oraz na przepędy 
— zaświadczenia przewozo- 
we, wydawane przez gmin- 
ne spółdzielnie lub okręgo- 
we spółdzielnie zbytu zwie- 
rząt. 

Przewóz mięsa, wędlin iub 
tłuszczu w ilościach nie prze 
kraczających 5 kg, nie wy- 
maga zaświadczeń lub ze- 
zwoleń. 


skiej, założono kilka apte- 
czek, wysłano trzech robot- 
ników na kursy sanitarne, 
organizowane przez PCK. 
Poza tym już teraz czynione 
są przygotowania do akcji 
kolonijnej dla dzieci pracow 
ników. Akcja wczasów ku- 
leje. Dzieje się to jednak z 
winy samych pracowników, 
którzy nie wykorzystują 
przydzielanych im przez 
Związki Zawodowe miejse w 
domach wypoczynkowych. 
A szkoda. W okresie letnim 
na pewno będzie trudniej 0 
wyjazd na wczasy. - 
W elektrowni pabianickiej 
zatrudnionych jest 70 praco- 
wników. Wśród nich wielu 


TARKA 
e . A .. 
Z życia partii 
WIECZOROWE KURSY 
DOKRSZTAŁ:"AJĄCE 

Sekcja Kulturalno-Oświa- 
towa przy Komitecie Miej- 
skim PZPR w Pabianicach 
organizuje wieczorowe kur- 
sy dokształcające dla doro- 
stych w zakresie małej ma- 
tury, 

Z kursów korzystać mogą 
członkowie Partii związ- 
ków zawodowych, 

Zapisy przyjmuje Instruk 
tor Propagandy przy KM 
PZPR, ul, Limanowskiego 
11, II piętro, w godzinach 
od 9 do 12 i od 15 do 18. 


1 


BIBLIOTEKA | PORAD- 
NIA SAMOKSZTAŁCENIO- 
WA PRZY KM PZPR 


Komitet Miejski 


jest takich, którzy pracują 
tutaj od chwili pobudowania 
elektfowni. Do nich nale- 
ży tow. Grelus członek Ra- 
dy Zakładowej, stary SDRP 
i L-owiec i KPP-owiec, któ- 
ry pracuje tutaj 23 lata, da= 
lej tow. tow. Czekalski, To= 
karek, Szmytke, którzy mia= 
ją za sobą przeszło 20 lat 
pracy. 

Ze względu na specyficz= 
ne warunki a mianowicie e= 
lektrownia pabianicka nie 
jest producentem, a tylko od 
biorcą prądu, nie ma do tej 
pory współzawodnictwa pra 
cy. Niemniej na niektórych 
działach zostanie ono wkrót= 
ce wprowadzone. Częste na 
rady techniczne całej załogi 
ogromnie usprawniają pra- 
cę przez wskazywanie na nie 
dociągnięcia'i błędy i szu= 
kanie sposobów ich usunię= 
cia. (e) 


Zebranie 


Brygady Oświatowej ZMP 

Zarząd Miejski ZMP w Pa 
bianicach, zawiadamia, iż w 
piątek dnia 25 bm, o godz, 
14-tej odbędzie się zebranie 
brygady oświatowej, w loka 
lu własnym przy ul. Bagate- 
la 8. 


Obecność obowiązkowa. 
Wędrówka 
po województwie 


OPOCZNO 
W lutym br. została wpro 
wadzona w Spółdzielczości 


PZPR |Samopomocowej powiatu ©- 


w Pabianicach, podaje do poczyńskiego jednolita siat= 


wiadomości wszystkim zain-|ka płac zgodnie 


= 


z zarzadze= 


teresowanym, że od dnia 18 niami ogłoszonymi w Moni- 


bm. została przy K. M. 0- torze Spółdzielczym. 


twarta biblioteka i poradnia 
samoksztaiceniowa, z któr 
rych korzystać może spole- 
czeństwo miasta, 

Biblioteka i poradnia 
czynne są w każdy wtorek 
i piatek w godzinach od 18 
do 20, 


Sladen: naszych imterpeloc i 


Ubezpieczalnia Społeczna wyjaśnia 


W związku z  interpelacją w 
„Głosie Pabianic, z dnia 23.1. rb. 
p. b „Dziwne postępowanie leka- 
rza” Ubezpieczalnia Społeczna w 
Pabianicach wyjaśnia, co nastę- 
puje: 

W dniu 17.1, r, b, zgłosił się do 
D-ra Kasperskiego Jerzego Ob. 
Dalka Wiesław z matką. Dr. Kas- 
perski nie stwierdził u Ob. Dalki 
zmiażdżenia nosa, tylko ranę po- 
wierzchowną, tłuczoną, skóry na 
nosie długości około 1 cm; skale- 
czenie należało do tzędu lekkich. 
Choremu lekarz udzielił pierwszej 
pomocy lekarskiej, nakładając o- 
patrunek jałowy. Ponieważ z prze- 
dłożonego dowodu nie wynikało, 
iż ob. Dalka jest ubezpieczony i 


Kronika sportowa 


Pierwszy mecz piłkarski |II Ligi Państwowej. 


Łagodna zima spowodowała |5zy mecz wykaże jednocze- 
že piłkarze w tym roku wcze |>"e, W jakim stopniu na po- 


śniej pomyśleli o wyjściu na 
boisko. 

W nadchodzącą niedzielę 
drużyna PTC organizuje w 
Pabianicach pierwszy w tym 


trenera 


Zmiana nazwy PKS 


Pierw-|Rady Zakładowej PZPB ob. 


Wieczorek Józef oraz I-szy 
Sekretarz Komitetu Fabrycz 


prawę formy graczy PTC|nego PZPR tow. Kamiński 
wpłynęła zimowa zaprawa 
w sali pod okiem 


Krystala. 


Stefan, co daje tym większą 
rękojmię właściwej pracy i 
rozwoju klubu w bieżącym 
roku. (s) 


że ma prawo do świadczeń ze stra 
ny  Ubezpieczalni, Dr Kasperski 
skierował go, jako prywatnego 
chórego do chirurga, zajmującego 
się prywatną praktyką, celem na- 
łożenia szwu, gdyż Dr Kasperski 
prywatnej praktyki nie wykonuje 
Chory jednak nie poszedł tego 
dnia do wskazanego mu chirurga, 
chociaż zgodnie z zaleceniem wi- 
nien był «to uczynić, Następnego 
dnia przed południem zgłosił się 
ponownie do D-ra Kasperskiego, 
którego nie zastał gdyż ten pracu- 
je w godzinach przedpołudnio- 
wych w Klinice Uniwersyteckiej 
w Łodzi. Wówczas dopiero chory 
udał się do chirurga, do którego 
skierowano go już poprzedniego 
dnia, i tam dokonano zabiegu, 
przyczem chory zaopatrzony był 
tym razem w dowód z Ubezpieczal 
ni, iż ma prawo do świadczeń Od 
tego momentu chory pozostaje w 
leczeniu Dra 
goi się prawidłowo ! prawdopo- 
dobnie zeszpecefńia nie będzie. Jak 
z powyższego wynika, Dr. Kasper- 


Kasperskiego, >| 


ski udzielił pierwszej pomocy cho- 
remu, a tylko nie mając pewności 
co do jego uprawnień, jako ubez- 
pieczonego, skierował go do pry- 
watnego chirurga 

Co do zarzutu, że Dr. Kasperski 
wykazał niezrozumienie roli leka- 
rza społecznika, niech świadczą 
następujące fakty: 

Dr Kasperski, otrzymawszy pra- 
cę w Klinice Chirurgicznej Uniwer 
sytetu Łódzkiego i dojeżdżając” co- 
dzienie do Łodzi o 7-ej i wracając 
o 14-ej miał do wyboru, albo zre- 
zygnować z pracy w Ubezpieczal- 
ni, lub też porzucić praktykę pry- 
watua, gdyż inaczej nie podołałby 
obowiązkom. Otóż Dr. Kasperski 
zrezygnował z prywatnej praktyki, 
pozostając w Ubezpieczalni, mimo, 
iż prywatna praktyka dawała mu 
bez porównania większe korzyści 
materialne. 

Naczelny lekarz 
Dr. A. Kłoniecki 


Dyrektor 
Witold Stankiewicz 


Walka z chorobami zwierząt - 


w powiecie koneckim 


Euzebiusz — 


sezonie mecz towarzyski Z| potychczasowa nazwa PKS 
Łódzkim Klubem Sporto-|została przez władze tego 
wym. Zawody odbędą się na| klubu zmieniona i obecnie 
boisku włókienniczego Związ|przmi: Włókienniczy Związ- 
kowego KS „Włókniarz* w kowy Klub Sportowy „Włók 
Pabianicach. niarz* w Pabianicach przy 
Zwolennicy piłki nożnej o-| Państwowych Zakładach 
czekują z zaciekawieniem tej | Przemysłu Bawełnianego. 
imprezy, tym bardziej, że} W skład nowoukonstytuo- 
PTC weźmie udział w bie-|wanego zarządu „Włóknia- 


Zawody bokserskie Ob. Gajda 

W niedzielę dnia 27 lute-|powiatowy lekarz weteryna- 
go br. o godz. 16-ej w salijrii nie tylko, że się dwoi, 
ZMP przy ul. Złotej 5 odbę-iale i troi bez żadnych środ- 
dą się międzymiastowe za-ików lokomocji przy zwal- 
wody bokserskie pomiędzy |czaniu chorób zwierzęcych. 
drużynami — łowicki klub| Ob. Dr. Gajda daje z sie 
sportowy—KS ZMP „Zryw“|bie wszystko, aby zabez- 
Pabianice. pieczyć zwierzęta przed róż- 

Dochód przeznacza się na|nymi chorobami i epidemia- 


żącym roku w rozerywkach |rza* wszedł przewodniczący lzakup sprzętu sportowesa. |mi. Na rok bieżacv nrzewi- 


ś o 


dywane jest: 

szczepienie świń przeciw- 
ko różycy najnowocześniej- 
szymi środkami zapobiegaw 
czymi, szczepienie drobiu, 
zlikwidowanie zarazy stad- 
niczej (w chwili obecnej 450 
klaczy znajduje się pod ob- 
serwacją), zlikwidowanie no 
sącizny, walka = gruźlica 
bydła, 


(w) 


KOŃSKIE 

Woźni szkół powszech= 
nych na teręnie powiatu ko= 
neckiego, do chwili obecnej 
nie byli ubezpieczeni, przez 
co pozkawieni byti pomocy 
lekarskiej na wypadek chg- 
roby. 

W związku z tym wydano 
zarządzenie natychmiastowe 
go ubezpieczenia wszystkich 
woźnych, zatrudnionych w 
szkołach. 


AARONA ZNAD 


11.40 Audycja szkolna dla kłas 
młodszych. -12.04 Wiadomości po- 
łudniowe. 12.20 Mużyka popularna. 
12,30 Audycja dla wsi. 13.00 
PRZERWA. 14.40 (Ł) Muzyka obia- 
dowa. 15.00 (Ł) Wiadomości spor 
towe. 15.10 (Ł) Muzyka rosyjska 
16.00 DZIENNIK. 16.40 „Piosenka 
o Chińczyku Li i haftowanych sma 
kach”. 16.55 „Ciekawostki literac- 
kie. 17.00 (Ł) Transmisja z sali 
Filharmonil Łódzkiej Koncertu dla 
przodowników pracy Widzewskiej 
Fabryki Maszyn. Wyk.: — Orkie= 
stra Symfoniczna Filharmonii Miej 
skiej p-d. Al Tarskiego, 17.45 „O 
zawodzie cieśli”. 18.00 „Mozaika 
muzyczna”. 18.35 „Stare | nowe" 
— 17 odc. powieści L. Rudnickie- 
go. 19.00 „Służba Polsce". 19.35 
Koncert kameralny 20.00 DZIEN= 
NIK. 20.45 Międzynarodowe Zawo* 
dy Narciarskie o Puchar Tatr w 
Zakopanem. 21.00 Muzyka popu= 
larna. 21.10 H-ga część Koncertu 
Orkiestry Radia w Budapeszcie pd. 
Tibor Polgara. Transmisja z BU- 
DAPESZTU. 22.05 „Na Dobranoc 
— Gra Sekstet Polskiego Radia, 
22.45 (Ł) Koncert życzeń (cz. 1). 
23.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 
Muzyka poważna. 24.00 (£) Kon- 
cert życzeń (cz. II). . 


CEMETERIES) 
Złóż ofiarę 
na 
Pomoc Zimową 


TR ; 
PAŃSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO W ŁODZI 
uŁ Jaracza 27 
Dziś o godz. 19.13 współczesna 
komedia polska Kazimierza Kor 

cellego pt. „Bankiet*, 


|Zhliża się termim 


Miedzynarodowego wyścigu Praga - Warszawa 


Impreza ta zaćmi w tym roku wszystkie inne imprezy 
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sportowca 


SPORT WYCZYNOWY 
A SPORTOWANIE 

Na 

składają się warunki i dłu 


wyczyny 


wielkie 


+ -. - a 

} POW- : Unki at 

BZECHNY, ul 1 Listopada 21; amatorskie nietylko w Polsce ale i w Europie galeata, mozona, celowa 
n aea EA W redakcji „Trybuny Ludu“ odbyła się konferencja pra- | Czechosłowaków, jednakowa li-|ków w „ramach jednej aayi, pa i taktyką. 

rów". ydy sowa z udziałem przedstawicieli „Rudeho Prava“, GUKF-u, | czba przedstawicieli obu państw Jak  wiado jo. Eder pani åd EE EE E LAEE 

DOMU ŻOŁNIERZA PZKol-u oraz „Trybuny Ludu* na której omawiano Sprawy, |wejdzie również w skład innychimoże zgłosić do wyścigu 3 > . tylko 


są zatem dostępne 
nielicznym wybranym. U- 
przywiiejowanym przez 


ul. Daszyńskiego 34 


zi$ i codziennie o godz. 19.16 
komedio-farsa E., Pietrowa „Wy- 


żyny, liczące najwyżej | 6-ciu 
zawodników. nie mniej jednak, 
niż 3-ch. Na taśmie mierzony 


komisji. Sędzią głównym będzie 


związane z organizacją międzynarodowego wyścigu kolarskiego i 
i Czechosłowak, ponieważ wy- 


Praga — Warszawa. Współorganizatorami tegorocznego wyści- 
PZKal, stronie 


buna Ludu", RSW. „Prasa“ i na ścig rozpoczyna się w Czecho-. i „ (881 naturę i pracowitym jed- 

Sai od ej. Tel 180% | Bolskiej, A zaš „Rude Pravo“ i COS. Cel wy- |słowacji. Jako inowacje. Wpro- het FET pierwszych 3-ch z SRA ą 
TEATR „MELODRAM* ścigu jest podwójny: sportowy — propagowanie kolarstwa; po- |wadżono do regulamin" że za;|każdej drużyny. Sport, wyczyn | próby 
ul. Traugutta 18 lityczny — upamiętnienie historycznych dat: 9 maja Swieto wodnik. który się wyć w z wy FINISZE LOTNE mierzenia swych sił z 
Dziś o godz. 19.15 współczesna | Zwycięstwa Armii Radzieckiej nad faszyzmem, 5 maja — |ścigu na terenie własnego pań ZNIESIONE przeciwnikiem, czasem 


sztuka amerykańska Arthura Mil- 
lera pt. „Synowie''. 

Kasa czynna od godz. 10 — 14 
lod godz. 16-cj. Tel. 266-18. 


; io na mete wyścigu. Regula- pah Ay Ludu" Zdo Prób tych dokonuje się 
EO ai OR EREA A x Ś iang ganizowane 3] 4 Ej e Pravo“ | „Trybunę Ludu a si 
O, godz. 19.30 „Porwanie Sabi- DO WYSCIGUŁ RUA ZET KERA, y Opo| min został znacznie zaosirzony będzie ją państwo, którego druj] a zawodach. adr: 
nek", Do udziału w wyścigu zapro |punkiy odżywcze, a to: w Opo|; tak. przyjęcie przez zawodm | eSt ście 3 razy pod Zawody służą więc spor 
TEATR „LUTNIA", ul. Piotr- |szonych zostało 13  państw.jiu, Kepnie i Tomaszowie, po- ka płynu w szklanym  naczy-|ŻY"2 wygra AŻ AAA zy zi towi wyczynowemu. 
kowska 243; Trasa wyścigu została częścio-|nieważ etapy przekraczają 150 niw nowódiiie "iecofeskwaii: rząd lub też 5-krotn Fr Co mają robi ćwiczący 
9 gódz. 18.18 „Baron cygański” | zmieniona na terenie Polski | km. ep ażelkie a inne prze. |59leL Zniesiono finisze ALE z prawdziwym zamiłowa= 
T ATR LALEK „ARLEKIN* (Ul. | mianowicie: etap Ostrawa — ZAQSTRZENIE k 5 sta” aminini nowodii ją | edzymiastowe, natomias w niem przybywający MASE 
PE gode "Dwa Michały i| Katowice będzie bieg) nie, ja3 REGULAMINU SARE ie do 30 minul karnych grody: etapowe pozostały. nadat, lach ćwiczeń i boiskach, 
„17 „Dwa: EE ; ; A e eLO ł 3 ir m dą mi 
RAON wa projektowano uprzednio, przez] W skład komisji sędziowskiej włącznie. Dozwotona natomiast DWIE RADIOSTACJE z s AS ROR 
świeci a cibó AE S A eies i IC BEDĄ j si WKĘ, 5 
ŁÓDZKI TEATR ŻYDOWSKI AA kt EREE wåidzie 2ch  Palaków f 3-rhfjest pomoc wzajemna zawodni- ZOE A zd = e iei 
? 3 Ogółem trasa będzie się składać A skacząc; al, 
Jaracza 2. s re zy «| dlugo % *ScioGwi: t6- cy, 2 pozbawieni możno- 
z 8-miu etapów, łącznej długo PP) = donosza W tym roku wyścigowi y, È A 5 
i i i i z. i A e r Untal e - . $ a or 
W sobotę 26-go i w niedziele) sci, 1,962 km., z tego ś-ry eta. | Z FB MERO storna<za... wśrzyszyć, beda. dwie radiosta: ści. osiągnięċia ea reio 
; . 1930, sztuka Sz. * Cz racji 1 4-ry w S? i; w autach, 0 ei l 
aro an Ar AE an: ny w* Czechosłowacji i 4-ry cje, zainstalowane AE YE A 


w. reżyserii Idy Kamińskiej. 


f 


$ 


| 


j km. 


oswobodzenie Pragi przez Armię Radziecką i 1 maja — Święto 


Pracy, 


13 PAŃSTW ZAPROSZONYCH | 


Polsce. W Osfrawie nastapi je- 
dnoniowy odpoczynek. Poszcze- 
qólne etapy: 

"1: Praga — Pardubice — 143 
Il Pardubice — Brno — 


1138 km, II: Brno — Gotwałdov 


IV: Gotwaldov — 


137 km, 


stwa, wraca bezpośrednio do do 
miu, zawodnik zaś zagraniczny, 


zostanie przewieziony bezpośrea 


szawa — stadion W.P. W Pol- 


P.erwszy dzień bez sukcesów 


Bieg na 18 km wygra! Czeckhcs' owak Csarda! 

Pierwszym zwycięzcą w mię,czony podróżą, przyjechał nie. 
dzynarodowych zawodach »|mal przed startem, nie „Mógł 
„Puehar Tatr'* został Czechosło | Japać tempa. Dopiero po ñ km, 


|dowana wspólnie przez 


lub przesirzenią są natu- 
ralnym wynikiem trenin- 
gu każdego ćwiczącego. 


Główną nagrodą wyścigu be- 
dzie nagroda przechodnia, ufun 
„Rude 


które będą informowały publicz 
ność na trasie o przebiegu wy 
ścigu. Na zakończenie zawodów 
organizatorzy projektują roze 
granie na stadionie W.P. atrak 
cyjnego meczu pilki rowerowej 
między mistrzem Świała w tej 


towania sportu? 
Sportowi wyczynowemu 
przeciwstawia się tzw. 
sportowanie. Jest to wła- 
śnie uprawianie umiło- 
wanych dziedzin sporto- 


J / bi z igi hi ni wych bez ambicji wyczy- 
ADRIA — ui. Marszaika Stalin» || Ostrawa — 120 km. V Ostra-|wak Csardal, W biegn na 18 km. aż jag drugi SRR x: dziedzinie sportu — Czechosło- dE A ZA, AR 
Zwariowane Lotnisko” —godz.|wa przez Boqgumin, Chałunki,| (otwarty i do kombinacji) Cze | ko Gzy w CE Salia 2 Polske, RE a > 
16 18, 20, w niedzielę 14 —|Rybnik, Racibórz, Gliwice, Za-|chosłowak pokonał groźną staw 1:16,41 godz. iw do rej ren AT WIDZE AA sitio x 
fiim dozwótoky dla młodzieży. |brze — Katowice — 143 km.| kę 70 biegaczy EZ pe a maen Bei SETENE DP e Só wide , zeóddiy ie UWEWSZECRŃEG I 
+: STARE E E i Mi Rz ez 24 arom Żak NS E ga Pisrw Oo na 18 km. (godz. 10 ra. |polscy wezmą udział w obozie wychowania fizycznego i 
c A 30. 2 m4 = M „| € : G IESS SO BEA 5 nes c h z p sz FA zi = 
A GA SRE S E A a ze Keono,|szym był Bukowski, który upla|no) z Gubałówki ruszyły pame kondycy jnym. w ZA: orean da or RA | 
fis RAN dia młodzieży, Wieruszów Złoczów — Łódząsował się na 4 miejscu, Danicl| do biegu na 8 km. Bieg - ten wanym i PRaGSOWANY TI Leć yz ; SEA malt p 
BAJKA — ul. Franciszkańska 21|— ojo km VIII: Łódź przez] Krzeptowski zajął dopiera 9|również nieprzynióst nam sukce|GUKF. W tyt samym Sj OnE E WOLAŁ 
„Wielkie Nadzieje” — godz. |pjotrków, Tomaszów — War- |miejsce (przez całą noc Polak|sów. Pierwsza uasza zawodniez. |rozegrany zostanie, aa NE ZE ae a dock 
17.30, 20, w niedz. 12.30, 15. film|sząwa —— (85 km cierpiał na ból zębów), alejka Kowalska zajęła dopiero 9 Wiśle, bieg Ra Ete aj Mis Kia le młodych MOLONI, 
leżwolony dla młodzieży. ZAKOŃCZENIE ETAPÓW NAjprzyrzekł poprawić swą Jlokatę| miejsce za  długonogą Finką strzestwo Polsk Ba RE zle | 
GDYNIA — ul. Daszyńskiego 2.| STADIONACH w kombinacji po dzisiejszych | Salaranta, filigranową  Koriusz zawodnicy trenować bę ą na PET 
“Program sktusiności kraj | Stan dró Faai ł skokach, (Fiulandia) i płcjadą  Czeszek.|płaskim terenie w okolicach 
zagr. Nr. 9” — godz. 11, 12, 13, tan dróg na trasie, na tere- 


16. 17, 18, 19, 20, 2Ł. 


nie Polski, jest znacznie lepSzy 


Czas Polki wynosił 45:13 m. 
Czas zwyciężczyni 36:44. 


Usardal przez pierwsze 6 km. 
Zaj 


szedł nie nadzwyczajnie. 


W dniu dzisiejszym dyżurują na 
stępujące apteki: 


Warszawy. aż do czasu wyja- 


zdu do Pragi. Daszyńskiego 19 


HEL — (dla młodzieży), ul. Le-|niż w roku ubiegłym. Wszyst- — Bojarski, Wólczańską 37 — 
glonów 2-4: kie etapy kończyć się bedą na r "RE Cymer, Piotrkowska 225 — Ensż- 
„Skarb Tarzana" — godz. 16.|stadionach. | tak: w  Katowi.| Dział oficjalny ŁÓŻB tajn, Zgierska 146 — Niewiarow: 1 
1730, 19, 20.30, w miedz. 13,|cach — stadion Pogoni", Wro a - ska, Nowotki 12 — PawlukieWiEt; 
14.30, poranek. 11.30 czw — stadion _ olimpiiski. Komunikat wydziału Sportowego Nr 25 Brzezińska 56 —  Trawkowska, 

O wlone Lata" > godz 18, 20 [Łódź — tor w Helenowie. War : Dąbrowska 24b — Unieszkowski. 


a z w z m 


w niedz. 14, 16 film dozwolony SWIT - -Balucki Rynek Nr 5. 1. Zezwala się ŁKS PASST Sporta weng koperte OES] SZ WY a 1 
„ dla mlodzieży. Niepotrzebni mogą odejść, — | zegranie zawodów towarzy- | waną do PZB Warszawa kę 3 TETEA VEENRE 2711 GŁOS ROBOTNICZY 
FOUONIA — ul. Flotwkowska METI dz. 17.30, 20. w niadz. tzao |skich z KS. „Wartą” Poznań pówiednim znaczkiem poczto- echia Kowęki || organ Łódzkiego Komitetu 
'„Trzeci Szturm, godz. 16, 18.30 15 Fil dozwolony od lat i5 |W dniu 6.II, 1949 r. wym. 1949 r. — ob. Kuczkowski, 1  Wojewódzkiega Komitetu 
21, w niedz, 13.20, tiim dozwolo- TĘCZA — m FiAIYNNW=KG 10 Zezwala się WZES „Włók- 5. Podaje się weryfikację Pilica — Bawełna 27T.IL Polskiej eris Partii 
ny dla młodzieży. „Eksperyment D-ra Ekrlicha" —jniarz" na rozegranie ZAaWO- | 5 mistrzostwo Kl. A: 1949 r. ob. Kuczkowski. 10 
ROSE =A Zeromskiegc| odz. 16, 18.30, 21, w niedz 1330|dów towarzyskich w Kaliszu „Zryw”: pkt. 13—3. stosu- | Sekretarz Przewodniczący Kolegium Redakcyjne 
„Pieśń Tajgi" — dziś tylko je-| film dozwolony dia młodzieży |w dniu 27.11. 1949 r. P nek zwycięstw 91—37, miej- | (—) A. Klimczak Wydawca: RSW „Prasa. 
den seans o godz. 20-aj film do-|FATRY — m. Sienkiewicza 40 Zezwala się KS „Pilca" To sce L f 5 Druk:: 2 
f łodzież „Poślrach Mć z" — godz 16, 18 |maszów na rozegranie zawo- PREZZĄŁ r ñ R.B. W | 
fe PERR tze| 20. w niedz, 14 — fiim dozwolo |qów towarzyskich z-ŁKS w „Włókniarz a pkt. 12—4. sto l ; By Zakłady Srańcmne s. 8. w 
S Serenáda s pálinie Słońca” ord ke wyp YE ANGA RONA w dniu  6.IL. ies zwycięstw 95—33, miej Z życia LS. „Związkowiec Zryw. tel. 206-42. j 
-t z SEA — U aszyńskiego 4 X . ch i 
gose O AEC ZE oozed Sztum: — godz, 15.30, Ch Podaje się do wiadomo-| „ŁKS: pkt. 8—8, stosunek Uwaga piłkarze! ą Redaktor ae (16-14 | 
ka EEE Mi | 05.200, w niedz. 13, Him do: |5cj że RKS „Gwiazda“ wyco-| zwycięstw 62—66, miejsce 3.| Kierownictwo sekcji piłki no|| Zastępca red. macz, s 213-0 | 
„Sen o miłości” — godz. 18. 20 IS E młodzieży fał się z dalszych rozgrywek „Concordia“: pkt. £—10, sto| żuej podaje do wiadomości, że|| sekretariat ARÓMY: akd AEA | 
w niedz 14. 16 — film dozwoło- ed =" o mistrzostwo Kl B z dniem |sunek zwycięstw 50—76, miej| w niedzielę 27 b, m. o godzinie|| Dział partyjny + © 254-25 
„Eksperyment D-ra Ehrlicha" — |9Tr 1949 r. 4 M.stej na boisku własnym w wewn: 10 
ay tod larta filim dozwolony dla młodzieży. s Ż Park Ludowe + : Dział korespondentów 
RERORD — tl. Rzeuwska 2; sd 15. 17:30 30, w niedz 1230|_ 3: Karze się z -polecenia „Bawełna”: pkt. 1—15. słos.|-$'5u_ tadowym „odbędzie się|| robotniczych ` £: chłop- i 
wZygmunt Kłosowski” I-szy se- OEA ES en r Zarzadu ŁOZB ZMP „Zryw“ żwyc. 20--106, tniajsce:5 Pierwszy trening piłkarski, skich oraz fedaktorów. A 4 
wada 0 niedz 1330 dla | Skarb" gadz 1530 18, 20%0 w | Pabianice grzywną zł 2.000 za Mistrzostwo okręgu Kl A| Kierownicy sekcyj oraz za. Dział mutacji: o ii-i - 
ORŁY: ikse r aledz 13. poranek 1030 — film braki organizacyjne. zdobyła drużyna KS „Zryw“. wodnicy Skry Bałuckiej, Pło. Dział miejski 1 sport.: _254-21 
RCY0AdRKA DNIO E „osa, E dozwolony dla miądzieży Karze się ZKS „Tramwa-| Wicemistrzostwo okręgu | mieuia, T. U. R. Chojny, Fil- kie: EZ f 
JOOP! dojo az pA IAS E o a N grzywną zł 1000 za wy-|Kl. A zdobyła drużyna KS|mowca i Skóry proszeni są oj] Dzist aA SARARAN EM) 
deda lat 18, ms | «Dzwonnik z Notre Dame” —|stawienie zawodników podl, Włókniarz", przybycie na boisko wraz ze Redakcja noćną” 172-M: 156-81 
Ba wenacnę a F godz. 16. 18.30, 21, w niedz. 13.30|innymi nażwiskami. , Delegatami wyznaczeni zo- sprzętem piłkarskim. h Kolporteż: 
„Timur | Jego Drużyna” — qodz film dozwolony od lat 15. 4. Przypomina się klubom. |stali: „ Ćwiczenia na „Sali odbywają RAT ORK: 
18, 18 20 w niedz. 14 poranek | dzieciom do lat 6-ciu wstęp|że gospodarz zawodów winien| Energetyka — Korab 27.I.| się w poniedziałki, środy i piąt ) 
11.30 | wzbroniony. doręczyć delegatowi Wydziału |1948 r. — ob. TiL ki od godziny 18 do 19,30, ACE — I IE EZ 
Teodor Breiser 47 | Goldena, Grahama... Rysopis jego roznoszą wszystkie druty | downe. gdyby... gdyby tylko nie miał przy sobie zjawy Ra- 


Tragedia Amerykańsk 


Jeszcze trzy gudziny do wyjazdu... Każda chwiia może 


mu przynieść niebezpieczeńst 
będzie patrzyła na niego jak 
Może teraz pójść lasem na wy 


Wziąć ze sobą walizkę i patrzeć, 


wo.. Każda spotkana osoba 
na Grahama lub Clifforda... 
brzeże jeziora i tam czekać?... 
czy Kto nie idzie po n'ego? 


Gdyby zobaczył kogoś podejrzanego. mógłby od razu uciec... 


Tak, mógłby uciec! Uciekłby 


do lasu i tam kryłby się jak 


ścigane zwierzę... Mógłby potem powrócić, ale miałby się 


ciągle na ostrożności.. ciągle 
Jakżeby wyglądał ten, k 


na ostrożności... 
tóry by przyszedł po niego? 


Z której strony by się zjawił? Może przypłynąłby łódką? 


Musi bacznie 


przyglądać się każdej i uważać, kto w niej 


siedzi.. Gdyby 'policjant.. albo detektyw.. wtedy w nogi! 


co sił! Tylko czy zdążyłby? 


O pierwszej jednak godzinie wyjechał łodzią Cransto- 


nów z Bertiną, Harleyem i Wynette 


na punkt zborny, 


Wszyscy tam się zwolna zjeżdżali z pakunkami i ze slużbą. 
Na Little Fall o trzydzieści mil dalej spotkali się z Baggot- 
tami, Harrietami i resztą dobranego towarzystwa i wrósz- 
cie cała flotylla łodzi skierowała się ku Bear Lake. Było 
to jezioro równie dzikie i opustoszałe jak i Big Bittern. 


Wycieczka byłaby bardz 


o przyjemna, gdyby własne 


sprawy nie torturowały duszy Clyda. A przecież ile roz- 
kósznych rzeczy mówiły mu oczy Sondry! Jakież to szczę- 


ście mieć ją tak blisko i ciągł 


e przy sobie! Jaka była oży- 


wiona, uszczęśliwiona z jego obecności! 


telegraficzne, wszędzie jest ogłoszony... Ci oto, którzy przy 
nim siedzą, wszyscy cżytali.. także czytali, a tylka dzięki 
przyjaznym dla niego uczuciom i stosunkom z Griffith- 
sami i Sondrą nikt ge tu nie podejrzewa. nie myśli nawet, 
żeby spojrzeć nań uważniej i porównać rysopis.. A gdyby 
jednak przyszło im to na myśl? Gdyby zrodziło się jakieś 
podejrzenie? Wszyscy odwróciliby się od niego... Może tylko 
jedna Sondra nie.. A gdyby i ona?.. Tak. I ona także... 
Jakąż zgrozę ujrzałby w jej oczach! 

Wieczorem o zachodzie słońca cała młodzież rozłożyła 

się na trawie, tak gładkiej jak pięknie utrzymywany traw- 
nik, przed różnokolorowymi namiotami, gdzie kręcili się 
kucharze i służba. Na środku płonął ogień jak w indyjskiej 
wiosce. Podobne do olbrzymich ryb leżały przy brzegu 
wielkie łodzie. Chłopcy zorganizowali zabawe. Dla jednych 
muzykę do tańca, dla innych przy oświetleniu gazolino= 
wych lamp — pokera. Część towarzystwa śpiewała pieśni, 
jedni wesołe, modne piosenki, inni szkolne pieśni. z których 
Clyde żadnej nie znał, lecz mimo to starał się też swój głos 
przyłączyć do chóru. Rozlegały się okrzyki i śmiechy, za- 
kłady, kto pierwszy złapie rybe. kto zastrzeli pierwszą wie- 
wiórkę czy kuropatwę, kto wygra pierwszy wyścig... Roiło 
się od projektów. Zaraz nazajutrz po śniadaniu trzeba za- 
łożyć obóz o jakie dziesięć mil dalej, Jest tam prześliczna 
plaża, a zaledwie o pięć mil gospoda Wetissic, gdzie można 
jadać obiady i tańczyć do upadłego. 
,_ A potem urocza. cicha noc; rozkoszne chwile samotno- 
ści, gdy wszyscy kładą Się svać! Gwiazdy! Tajemnicza, 
ciemna toń, którą wietrzyk lekko falował, tajemnicze, czar- 
ne świerki, skąd adzywały się głosy nocnych ptaków czy 
puszczyków. 


berty : głuchego lęku przed prawem, które wyciągał. już 
po niego ręce. 

Wszyscy już rozeszli się do swych namiotów, lecz Son- 
dra wysunęła sie z cicha, żeby zamienić z nim kilka słów 
i pocałunków pod gwiaździstym niebem. 


Clyde szeptał, że czuje się szczęśliwy niewymoównie. że 
wdzięczny jest za jej miłość i wiarę. a chciałby zapytać, 
czy gdyby zawiódł jej oczekiwania. gdyby okazało się, że 
nie jest takim, jak go sobie wyobraża.. czy kochałabv go 
jeszcze troszke, czy nie znienawidziłaby go zupelnie.. Nie 
zapytał jednak. Przypuszczał, że pytanie takie dałoby jej 
wiele do myślenia. zwłaszcza, że wczoraj zauważyła jego 
zmieszanie podczas rozmowy o wypadku. Mogłaby sie do- 
myśleć, że on tai w sobie jakąś straszną tajemnicę, która 
mu zatruwa życie. 

Leżał potem w jednym namiocie z Basgotem. Harleyem 
i Grantem i całymi godzinami nasłuchiwał z niepokojem 
kroków, które miały skądś nadejść. Byłyby to kroki... Boże! 
czyje tò miały być krok'%., Aresztują go! Skażą! Uśmiercą! 


Dwa razy budził się w nocy. dręczyły go jakisś sny 
i zdawało mu się... tak... obawiał się, że krzyczał przez sen. 


Lecz oto zajaśniał poranek, nad wodami jeziora wze- 
szło okrągłe, złociste słońce. Z nadbrzeżnych oczeretów Wy- 
płynęły dzikie aczki, a Grant, Stuart i Harley, na pół 
odziani, ze strzelbami. z gorliwością zapalonyca myśliwych 
wpadli szybko do łodzi z nadzieją, że przyniosą wyłado- 
wane forby. 


, Nie jednak nie przynieśli. ku wesołości reszty mlo- 
dzieży. Chłopcy i panienki w bajecznie kolorowych kostiu- 
mech wskakiwali ochocza do wody wydając radosne 


- Było to piękne, lecz przerażało Clyda. Wolałby już nie okrzyki, 
Roberta... iest już znów na ziemi... Szukają wszędzie | widzieć tego ani o tym nie słyszeć. Byłoby to wszystko cu- D-030497 ©. e m) y 
e 4x A i 4; r M wa 


